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Pakt polsko-rumuński. 


o pizyjaźni, współpracy i wzajemnej pomocy - 


BUKARESZT, (PAP). „| p F | 


W dniu 26 stycznia 1949 r. 
ogłoszony został następujący 
komunikat oficjalny. z 

„W dniach od 24 do 26 sty: į 


podpisany w Bukareszcie 


panana n « 
i Jako wniosek „drugi wysu- 
wa się z nieubłaganą konse* 
kwencją postulat, żeby rządy 
krajów zagrożonych przez im 
perializm nie były — przez 
iswoje wsteczne sympatie — 
Ina usługach miedzynarodowe- 


cznia rb. bawiła w Bukaresz-| 


cie delegacja Rządu Rzeczy- 
pospolitej Polskiej z Premie- 
rem Rządu Józefem Cyran- 
kiewiczem i Ministrem 
Spraw Zagranicznych Zyg- 
muntem Modzelewskim na 
„czele, | 

W skład delegacji wchodzi 
li ponadto: Minister Oświa- 
ty — dr Stanisław Skrze- 
szewski, Minister Kultury i 
Sztuki — Stefan Dybowski, 
Minister Komunikacji — inż. 


Jan Rabanowski, podsekre-| 


tarz stanu w MSZ — dr Sta- 
nisław Leszczycki, oraz, pod- 
sekretarz stanu w Minister- 
stwie Przemysłu i Handlu — 
dr Ludwik Grossfeld. 


W wyniku rozmów, które 
odbyły się między przedsta- 
wicielami obu Rządów, zo- 


stłł podpisany dnia 26 stycz|. 


nia układ o przyjaźni, w; 
pracy i wzajemnej pomocy 
między Rzeczpospolitą Pols- 
ką a Rumuńską Republiką 
Ludową. . - 

Układ podpisali ze strony 
polskiej: Prezes Rady Mini- 
strów Józef Cyrankiewicz i 
Minister Spraw Zagranicz- 
mych Zygmunt Modzelewski, 
fraz ze strony rumuńskiej 
Prezes Rady Ministrów dr 
Petru Groza i Minister 
Spraw Zagranicznych Anna 
Pauker 


Rozmowy między przed- 
stawicielami obu Rządów to- 
czyły się w serdecznej atmo 
„sferze i ujawniły obustronną 
wolę zacieśnienia przyjaźni 
i współpracy między obu kra 
jami. 

„Przy całkowitej zgodności 
poglądów oba Rządy stwier- 
dziły identyczność interesów 
obu krajów, złączonych w dą 
żeniu do wspólnych ideałów 
pokoju, demokracji i socja- 
lizmn*. 


Masy pracujące Bukaresztu manifestują na wiecu gorące u- 
czucia dla bratniego narodu polskiego. 


Przemówienie 


BUKARESZT (PAP). Po 
podpisaniu polsko - rumnń- 
skiego układu © przyjaźni, 
współpracy i wzajemnej po- 
mocy. Premier Cyrankiewicz 
wygłosił przemówienie; w któ 
rym oświadczył: À 

Naród polski z ogromną rù- 
dością przyjmuję do wiador: 
mości nóodpisańy przez nas 
uklad o przyjąźni i współpra- 
cy. Układ ten bowiem, tak jak 
wszystkie dotychczasowe umo 
wy zawarte przez Polskę Lux 
dową, stanowi pełne wycią- 
gnięcie wniosków z dotych- 
czasowych doświadczęń naro- 
du polskiego, a w szczególno- 
ści doświądczeń najazdu hitle 
rowskiego imnorialiemu i wy 
mikłej stąd wielkiej wojny na 
rodu o niepodlezłość | demo- 
krację, 


„Najważniejszym doświadcze 
niem jest fakt, że grabieżcy 
imperializm zyskuje na apety 


cie i zachłanności, gdy nie na 


potyka na Świadomie zorgani 
zowaną postawę zagrożonych 
narodów, że wymarzona dia 
impórialiumu sytuacja jest, 
gdy narody, które chcialby 
eksploatować, działają nle so- 
lidarnie lecz w pojedynkę, 
lub gdy ich reakcyjne rządy 
zaprzedają swoje kraje Im- 
perializmowi, lub sprzymierza 
ją się z imperializmem ide- 
logicznie i pozwalają na jego 
ideologiczną penetrację. 

Tak było w okresie, gdy 


wolności narodów zagrażał hi 


tlerowski faszyzm i gdy w re 


Delegacja Rządu Polskiego 


opuściła Bukareszt 


BUKARESZT (PAP) 26 sty- 


cznią w godzinach popołudnio | 


wych Premier i 
rumuńscy podejmowalj śniada 
niem członków polskiej delega 
cji rządowej. 

W godzinach wieczornych 
ambasador. R, P. w Bukaresz- 


ministrowie kiewicza 


cie dr Szymański wydał przy- 
jęcie na cześć Premiera Cyran 
i innych członków 
polskiej delegacji rządowej, 

O godz, 23 delegacja polska 
opuściła pociągiem specialnym 
Bukareszt. udając się do War 
Szaąwy, 


Uchwały zj azdu 


Komunistycznej 


NOWY JORK (PAP) — Tak 
donoszą z Montevideo, zakoń 
czył się tam zjazd Komuni- 
stycznej Partii Urugwaju. U- 
czestnicy zjazdu wypowiedzie 
li się w rezolucji za koniecz- 
nością zjednoczenia wszyst- 
kich sił postępowych dla u- 
trwalenia* pokóju i demokra- 


„magać 


Partii Urugwaju 


cji, przeprowadzenia reformy 
rolnej i ubezpieczeń społecz- 
nych, Graz uprzemysłowienia 
kraju. 

Postanowiono również do< 
się podwyżki płac, 
zmniejszenia kosztów utrzyma 
nia, oraz energicznej walki że 
spekulacja. 


tow. Premiera 
Józefa Cyrankiewicza 


akcyjnych rządach  poszcze- 
gólnych krajów nie tylko nie 
napotykał na opór, ale znaj- 
dował w nich kapitulantów, 
a nieraz. wręcz sojuszników. 


Z doświądczeń tych cięż- 
kich przeżyć dla narodów ca- 
lej Europy wypływają dwa 
jaśne wnioski: 


Narody muszą, zabezpieczyć 
'wobęc zzkisów frmporializmiu 
swoją nieżawisłość | i swoje 
bezpieczeństwo solidarnie po- 
przez solidarne działanie w un- 
trwaleniu pokoju, a nie przez 
ustawianie się w ohydnej ko- 
lęjce samobójców w stosunku 
do agresora, tak jak to dzia- 
ło się w latach międzywojen- 
nych, w latach najazdu na 
Abisynię, w latach zaboru 
Czechosłowacji, w latach Mo- 
naąchium . 

Gdy natomiast narody dzia 
taja solidarnie, wówcżas im- 
perializm traci na zachłanno- 
ści i na apetycie. 


|dzięki swojej sile, 


go kapitału, aby były jak n°% 
ściślej związane 7 dążeniami 
swoich narodów i z interesą- 
mi szerokich mas. 


Muszą to być więc rządy, 
umiejące realizować solidar- 
ność międzynarodową w obro 


i nie pokoju i muszą to być. rzą 


dy, związane z dążeniem swo 


` fich narodów do jak najwięk- 


szego rozwoju, a więc rządy 
związane z postępem, 


Te warunki spełniają cał- 


'kowicie kraję demokracji lu- 


dowej, zawierające między so 
bą układy. 


Dlatego nasze układy mają 
dotychczas niespotykaną war- 
tość, Spełnienie Ich waron- 
ków pozwoli na ścisłe związa- 
nie się krajów demokracji lu 
dowej braterskimi sojuszami 
z potężnym krajem socjaliz- 
mu — ze Związkiem Radziec- 


Tow, Gheorghiu Dej 


Przewodniczący Rumuńskiej Partii Robotniczej 


kim, z krajem, który pod wo-' 


dzą Józefa Stalina już raz, 
„uratował 
świat przed ujarzmieniem 
nrzez imperializm. - hiflerow- 
ską | który dziś stānowi trzon, 
ibozu pokoju I postęhu. , 

Dzięki temu ścisłemu soju- 
szowi naszych , krajów ze 
związkiem Radzieckim układy 
między krajami demokracji lu 
dowej, a między nimi również 
podpisany przed chwilą układ 
między Polską a Rumunią, sta 
ją się konkretnym, realnym 
wzmocnieniem obozu pokoju i 
napawają radością  wszysikie 
narody i wszystkich ludzi po- 
koju i postępu, 


(Dalszy ciąg na str. 2-01) 


Premier dr Petru Groza 


mówi © nierozerwalnej przyjoźżni narodów 


|r 


- i i rumuńskiego i 


Po przcmhówióňim: premiera 
Cyrankiewicza zabral głos Pre 
mier Rumuńskiej Republiki 
Ludowej dr, Petru: GROZA. 
który podkreślił, że układ za 
warty między Polską a:Rumu 
nią wzmocni jeszcze bardziej 
przyjażń między obu krajami, 
że nkład ten jest gwarancją 
przeciwko groźbie odradzają- 
cego się militaryzmu niemiec 
s 


Następnie premier 
w serdeczn ych 


Groza 
słowach na- 


polskiego 


kreśli] perspektywy usnólpra 
cy między Polską a Rumunią, 
otwarte przez podpisany us), 
kład i jego aspekty gospodar. 
cze, zwłaszcza gdy podpisanie 
układu zbiega się z utworze- 
niem Rady Wzajemnej Pomo- 
cy Gospodarczej, 

Premier Groza zakończył 
swoje przemówienie  okrzy- 
kiem na cześć przyjaźni pol- 
sko - rumuńskiej, krajów de 
mokracji ludowej, Związku 
Radzieckiego i Generalissimu- 
s talina. 


Klasa robotnicza Niemiec i jej Partia 


jednoczą swe siły w walce o pokój 


j Socjalistycznej Partii Jedności (SED) 
granicy na Odrze i Nysie, 
warunku porozumienia z narodem polskim 


Przewodniczący Niemieckie 
tow. Wilhelm Pieck o uznaniu 


BERLIN (PAP). — Jak już 
wczoraj podawaliśmy, prze- 
wodniczący Niemieckiej 80- 
cjalistycznej Partii Jódności 
(SED) Wilhelm Pieck wygłosił 
w pierwszym dniu obrąd kon 
terencji partyjnej mowę na te 


skutki wojny. 

Jednocześnie musimy stwier 
dzić jasno, że uregulowanie 
granicy na Wschodzie zostało 
usankcjonowane podpisem 
wszystkich mocarstw. 

Pierwszym warunkiem po- 


jOdrze i Nysie, jako granicy 
|pokoju, oraz walka przeciwka 
|wszelkim nastrojom rewizja- 
| nistycznym, 

Fakt, że właśnie przedsta- 
wiciele naszej Partii pierwsi 
wszczęli rozmowy z narodem 


mat obecnej sytuacji w Niem| rozumienia z navadem pol- polskim i z drugimi naroda- 


czech I zadań SED. 

Obecnie podajemy główne 
punkty mowy Piecka. 

Przechodząc do szczegóło* 
wej analizy stanowiska zacho 
dnich władz okupacyjnych 
Wilhelm Pieck mówił m. in: 

Z posunięć zachodnich mo- 
carstw okupacyjnych wyni- 
ka wyraźnie, że chcą one 
przekształcić 


bazę wojenną. 

Z kolei mówcą przeszedł 
sprawy granicy nad Odrą I 
Nysą, mówiąc m. in.: 

Musimy jasno 
że to Hitler t jego mocodaw- 
cy — niemieccy 
monopolistyczni 
wyłączną 


— 


ponoszą 
odpowiedzialność 


konferencji Niemieckiej 
listycznej 
zachodnio - nie- | (SED) 
mieckie państwo kolonialne w|Susłow 


stwierdzić, |Pzyiel 
przesyła 


kapitaliże| |577%0ia owownej pracy i następ 
nie podkreśla osiągnięcia SED, 
Niemiecka Socjalistyczna 


skim jest uznanie granicy ua 


mi, które padły ofiarą agresji 


Pozdrowienie CK WKP(b) 


dla Niemieckiej Socjalistycznej Partii Jedności 


BERLIN (PAP). — Podczas | kratycznego rozwoju, która o: 


Socja- 

Partii Jedności 
członek CK WEP (b) 
powitał nozestników kon 


ferencji i odczytał telegram z 
Ao | pozdrowienia 


OR WKP (b). 
Telegram ten,  klóry zebrani 
żywymi oklaskami, 


konferencji braterskie 


Par- 


za niedolę | nedze, która w/tit Jedności — głosi m. in, te 


następstwie wojny dotknęła 
wszystkie narody Europy, 
m. in. również naród 
miecki. 

„zbrodniarze ci ponoszą od- 


legrum OK WKP (b) — doko: 

ajnała poważnej pracy w dziedzi- 
nie. jjis zespolenia demokratycznych 
sił narodu niemieckiego dla wal 
ki o wkroczenie Niemiee na no- tyczne Niemcy przeciwko pod- 
‘owiedzlalnośė za wszystkielwą drogę 


pokojoweco i demo- 


tworzyła się po- rozgromieniu 
niemieckiego. taszyzmu, 

Niemiecka Socjalistyczna Par 
tin Jedności jest ucieleśnieniem 
uujlopszych rewolucyjnych in- 
terqacjonalistycznych / tradycji 
proletariatu niemieckiego, jest 
rejrożentanktąę interesów naro: 
du niemieckiego w jego walce 
jednolite demokratyczne Niem 
ty. 

CK WKP (b) życzy Niemiec 
kiej; Socjalistycznej Partii Jed- 
ności powodzenia w _ procesie 
dalszej: demokratyzacji Niemiec 
oraz podniesienia dobrobytu 
nas pracujących, w walce: o zje 
droczone, pokojowe, demokra- 


żernezom woiennym 


jako pierwszym 


hitlerowskiej. że przedstawi- 
cięle naszej Partii pierwsi sta 
rają się nawiązać przyjazna 
stosunki z tymi narodami — 
wskazuje, że klasa robotnicza 
i jej Partia jest najpotężniej- 
szą siłą w walce o pokój, 


wita konferencję SED 


w imieniu KG PZPR 


] konferencji Niemiece 
kiej Socialistycznej Partii 
Jedności (SED) tow. poseł 
Ocha wygłosił przemówie= 
nie powitalne w imieniu KG 
PZPR. 

Omawiając rozwój sytua= 
cji w Zachodnich Nieme 
czech tow, Ochab stwierdził, 
że naród polski śledzi z niem 
pokoiem - zwój wypadków 
w Trizonii. 

Niemiecka Socjalistyczną 
Partia Jedności wskazuje 
narodowi niemieckiemu droe 
ge sojuszu ze Związkiem Ra” 
dzieckim i państwami demos 
kracji ludowej. daje kon= 
kre'ny program wyzwolenia 
społecznego i narodowego, | 


T 


í 
Tow. Edward Ochab. 
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Bir. 3 


= Stalinowska przyjażń narodów 


gwarancja rozkwitu Ukrainy Radzieckiej 


W Kiiowie odbywa się XVI Zjazd Komunistycznej Partii 
(bolszewików) Ukrainy, Wśród delegatów Zjazdu znajdują 
się funkcjonariusze Partii, pracownicy przemysłu, transpor- 
e weyńc oiicerowie armii radzieckiej, naukowcy i ar- 
VS, 

Do Prezydium Zjazdu wybrano: Chruszczewa, bohaterów 
pracy socjalistycznej Angelina i Walegórę, prezesa Akade- 
mij Nauk Palladina i innych. Przy entuzjnźmie całej salt 
zebrani wybrali również jako honorowe Prczydum Biuro 
Polityczne Centralnego Komi (etu Wszechzwiązkowej Komu 


nistycznej Partii (bolszewików) ze Stalinem, jako honoro- 


wym przewodniczącym Zjazd uw, na czele, 


Dłuższy ox wygłosił se- 
kretarz KC KR(WU tow. Chru- 
szczów, który 
inn, 

Tylko stalinowska przyjażń 
narodów naszego kraju, tylka 
Związek Radziecki jest trwałą 
gwarancią wolności, niepod- 
ległości Ukrainy Radzieckiaj. 

Wojna i czasową okupacja 
przyniosły olbrzymie straty w 
gospodarce, Ukrainy, Po wypę 
dzeniu Niemców w. rejonach 
wyzwolonych, rozpoczęto na 
szeroką skalę dzieło odbuda- 
wy, 

Tow, Chruszczżew zatrzymał 
się dłużej na omówieniu suk- 
cesów w odbudowie sił prze 
mystowych Ukrainy, 


powiedział m. 


Stwierdził wiec, iż ońbudo. 
wano najpo'ężniejszą w Związ 
ku Radzieckim elektrownie 
wodną im. Lenina na Dnie. 
prze, że pracują już g!gantycz 
ne zakłady przemysłu metalo 
wego „Zaporożstał*, „Azow. 
stal, Makiejewskie Zakłady 
im, Kirowa ; inne, 


Odbudowano również znkła- 
dy traktorowe w Charkowie, 
Z inicjatywy Stallną została 
stworzona na Ukrainie nowa 
gałęż przemys'u, m'anowicie 
przemysł gazowy, 

Ukończona została budowa 
przewodu gazowego, Daszawa 
— Kków. w; 

Plan wydobycia werla za 


Dar Polski ula Szwecji 


25-milionowa tona węgla polskiego 
eksponatem w szwedzkim muzeum 


SZTOKHOLM (PAP) — 25 - 
milionowa tona węgla, jaką po 
wojnie eksportowano z portów 


'połskich, przekazano Szwecji 


we wiorek na specjalnej uro- 
czystości w technicznym mu- 
genum w Sztokholmie. 

Poseł RP w Sztokholmie — 
Bobrowski, wręczył wagonetkę 
węglową, zawierającą tonę we 
gla eksportowego . szwedzkięj 
komisji opałowej, którą repre- 
zentował jej nrzewodniczący — 
Severin. A 


t 


Przekazując dar władzom 
szwedzkim, pós. Bobrowski dał 
wyraz radości z powodu ofia- 
rowania przez Polskę.25 - milio 
nowej teny węgla eksportowe- 
go — właśnie Szwecji. 

Dar ten symbolizuje jedno- 
cześnie wysiłki powojennej 
Polski, która pomimo ogrom- 
nych zniszczeń, już w trzy la- 
ta po zakończeniu wojny tak po 
ważnie przyczymiła się doù od- 
budowy Europy przez dostawy 
swego" węgla. 


Wacław Płodowski 


Referent Działu Planowania Obrotu Towarowego 


Centrali Tekstylnej 


zmarł w dniu 23. I, 1949 r, w "wieku lat 44. 
W zmarłym trącimy dobrego pracownika i zacnego 


kolegę. 


Pogrzeb odbędzie Ar 
D godz. 14, min, 30 z Kościoła Katedralnego Św. Sta- 
nisława Kostki na Stary Cmentarz na Chojnach. 


DYREKCJA, RAD 


w dniu 26. I: 1949 r. 


A ZAKŁADOWA 


1 PRACOWNICY CENTRALI TEKSTYLNEJ 


W. Ażaiew ' 


57 


|rok ubiegły został wykonany 
w 100,4 proc, 

Mówiąc o odbudowie i dal- 
szym rozwoju gospodarki roł 
nej — tow, Chruszczew wska 
zał, że obszary, obsiane w r, 
1948 stanowiły 93 proc, obsza- 
rów przedwojennych. 

Duża miejsca w referacie 
poświęcił tow Chruszczew roz 
wojowi nauki, kultury i sztu- 
ki w Republice. 

Odbudowa į budowa szkół i 
instytucii kulturalnych, reali. 
zacia powszechnego naucza- 
nia, wzrost liczby uczntów, 
wzrost liczby absołwentów 
szkół wyższych, dalszy rozwój 
nauki literatury į sztuki — 
ota ogólny obraz rozwoju kul 
furalnego narodu, W 1941 r. 
na Ukrainie było 25 tys. 597 
szkół, obecnie liczba ich wy 
nosi 29,735, sieć wyższych za- 
kładów naukowych osiągnęła 
poziom przedwojenny, a licz- 
ba studentów poziom ten 
przekroczyła, 


p Przemówienie tow. Chruszczewa na XVI Zjeździe KP(b)U 


Awangardą narodu ukraiń- 
skiego w jego walce o zwy- 
cięstwo komunizmu — jest 
Komunistyczna .Partiia (bolsze 
wików) Ukrainy, W ciągu lat, 
które minęły od XV Zjazdu 
KP(b)U znacznie wzrosła i 
okrzepła organizacja partyjna. 

Aktywnym pomocnikiem 
RP(bjU jest Zwiążek Mlodzie 
ży Komunistycznej Ukrainy, 
liczący w swych szeregach 
1.214.000 młodzieży, — , 


Dużą rolę w mobilizacji 
mas do wykonanią planów 
produkcji spełniają związki 
zawodowe, 


W zakończeniu swego refe 
ratu Chruszczew powiedział: 

Dla narodu ukraińskiego, 
jak i dla wszystkich narodów 
Związku Radzieckiego nie ma- 
nie droższego ponad ojczyznę 
socjalistyczną, Partię Kolsze- 
wieką i naszego Wielkiego 
Nauczyciela 1 Wodza tow. 
Stalina, 


(Dokończenie przemówienia to 


Z naszej .strony dołożymy 
wszelkich starań, aby ukła 
z bratnią Ludową Republiką 
Rumuńską był dobrze wykony 
wany, 

Rozwijająca się przyjaźń mię 
dzy naszymi narodami i 'współ 


praca polityczna stanowić bę-| 


dą także cenny wkład do roz 
wijającej się wzajemnej współ 
pracy gospodarczej między Zw 
Radzieckim, Bułgarią, Czecho- 
siowacją, Węgrami, Polską i 
Rumunią, | 
Wsnólprąca ta pogłębiona Zo 
stała przez utworzenie Rady 
Wzajemnej Pomocy Gospotlar. 
czej, 
Współpraca ta ma na eelu 
jak najbardziej harmonijny ro 
zwój naszych gospodarstw na» 
rodowych i wzajemne uzupeł. 
nianie sie, pomaganie sobie w 
pokonywaniu trudności, które 
napewno byłoby nam trudniej 
przezwyciężać, gdyby każdy z 
naszych narodów zdany byl 
tylko na własne sily, na wła. 
sne zasoby i gdyby planowany 
rozwój gospodarczy poszcze- 
gólnych narodów nie był wza- 
jenmie koordynowany, 
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„Polska i Rumunia 
umieją realizować solidarność 
międzynarodową 


LJ 


w. J, Cyrankiewicza ze str, 1) 


Rida Wzajemnej Pomocy 
Gospodarczej stanowić będzie 
dla wszystkich narodów wzór, 
międzynarodowej współpracy, 
w której na równi szanowane 
są interesy i perspektywy TOZ- 
woju każdego z krajów. 

Jest to więc jakże inny ad 
jmperialistycznego podporząd 
kowania sobie narodów — po 


stępowy, demokratyczny przy. , 


kład współpracy międzynarodo 
wej, Tym więcej jest więc miej 
sca na tym głębszą przyjażń i 
współpracę między: narodami 
polskim i rumuńskim, 

Nasz uklad o przyjaźni, dziś 


|podpfeany: stanowić więc bę. 


dzie napewno bardzo mocne 
ogniwo zacieśniałących się wię 
zów międzynarodowej solidar. 
ności państw pokojowych -ze 
Związkiem Radzieckim, z pań. 
stwami demokracji, postępu i 
pokoju, 

W tej myśli wznoszę okrzyk: 
„Niech żyje Ludowa Ropubli. 
ką Rumuńska! 

Niech żyje przyjaźń 1 współ 
nraca naszych krajów ze 
Zwiazkiem Radzieckim, z nu. 
trwałeniem pokoju i postępu”, 


Zbrodnicza działalność szaiki Kraula 


zmierzała do hamowania odbudowy przemysłu papierniczego w Polsce 


W toku dalszego przewodu 
sądowego zeznawali wczoraj 
św. mec. Baranowski radca 


Świadek: Można. s 
Prok.: Czy CZPP powinien 
był użyć wszelkich środków, 


CZPP, oraz biegli dyr. techn. |aby w myśl przepisów dążyć 


CZPP — inż. Edward Szwarc 
sztajn i główny inspektor kon 
troli CZPP — Bernard Sztar- 
ker; : 

w świetle faktów i doku- 
mentów przedstawionych wczo 
raj przez mec. Baranowskiego 
uwidacznia się w sposób jā- 


skrawy szkodliwa działalność 
oskarżonych dyrektorów 
CZPP, 


Z wyjaśnień świadka wyni- 
ka, że pismo osk. Hasfelda 
w sprawie reprywatyzacji, zo 
stało przez CZPP zaopiniówa- 
fre przychylnie. Mianowięe 
CZPP zgadza się z wywodańi 
Hasfelda, że każdą tekturow-! 
nię można zamienić ną fabry- 
kę preszpanu. Odpadł wtedy 
charakter wyłączności odnoś- 
nie fabryki „Klepaczka”, któ- 
tej właścicielem był Hasfeld. 
Na pytanie prokuratora, czy 
Kraul podpisywał pismo z te- 
go rodzaju opinią, oskarżony 
odpowiada twierdząco, Ponad 
to osk. Kraul wydał decyzję, 
skreślającą z liczby przedsię- 
biorstw przeznaczonych do u- 
państwowienia szercg fabryk, 
m. in. „Klepaczkę* i „Nata- 
tin“, 

Prok.: Czy można więc z ca 
łą pewnością stwierdzić ze 
strony CZPP tendencyjność w 
odwlekaniu i uniemożjiwianiu 
upaństwowienia przedsię- 
biorstw koniecznych dla go- 
spodarki "państwowej? 


ido upaństwowienia 


potrzeb 
nych mu „przedsiębiorstw? 

$w.: Bezsprzecznie. CZPP 
powinien był bronić intere- 
sów państwa, -tym bardziej, 
że miał wszelkie prawne pod- 
stawy ku temu, 

Prok.: Czy można zatem 
stwierdzić, że CZPP nie 
strzegł interesów państwa? 


Sw.: Tak. 

Następnie świadek przystą- 
pił do wyjaśniania spraw 
związanych z fabryką „Nata- 
lin". Z zeznań świadka wyni- 
ka, że osk. Hasfeld był człon- 
kiem „Grupy «. Operacyjnej. 
Południe", tzn. rejonu, gdzie 
leżały jego fabryki. 

W dalszym ciągu przewodu 
świadek wyjaśnia okoliczności 
związane z fabryką „Herbe- 
wo‘. Fabryka ta jako bardzo 
nowocześnie urządzona i o bar. 
dzo dużych możliwościach pro- 
dukcyjnych była niezbędna dla 
gospodarki państwowej. Tym- 
czasem okazuje się z zeznań 
świadka, CZPP nie czynił žad. 
nych starań o jej upaństwowie- 
nie. CZPP nie wzywał biegłych 
celem stwierdzenia przynależnoś 
ci i możliwości nacjonalizacji. 

Główna Komisja Nacjonaliża. 
cyjna wydała dętyzję i upań- 
stwowieniu w maju 1948 rokn, 
W CZPP panowałą opinia, że 
właściciela 
się zmienić 


sze Smoórczkowa rozmawiali pomiędzy sobą: „Jechać do 


ćlLinacji był 


sztajna 0 


preszpanu 


wanie 
budowy było niemoralne. 


produknjącej artykuły po- 
wszochucgo użytku na fabrykę 
produkującą galanterio i pu- 
deka, jak również celowo 
zmmiejszai ilość maszyn zdob 
nych do produkcji, Gel tych ma- 
jasuy: ntrudnie, 
nacjonaliza- 


nie i odwlekania 
cji. 

Po zakończeniu zeznań meč, 
Baranowskiego sąd powołał bie. 
głych, Przewodniczący prosi 
biegłego, inż. Edwarda Szwarc- 
zreferowanie sprawy 
związanej z budową fabryki 
w, Krapkowicach. 
Według opinii biegłego, miano: 
Hasfelda kierownikiem 
Bie. 
gły óbrazuje dalej jaki był 
przebieg odbudowy fabryki. W 


10 miesięcy po nominacji mož. 
na zanotować tylko takie pozy- 


cje, jak: 
uprzątanie gruzów, 


przewożenie maszyn, 
przygoto. 


wanie dachów do reperacji, itp. 


„N 


Z terenu miasta Łodzi i 


UWAGA, PRENUMERATORZY 


Biegły cytuje wyjątek z listu 
Hasfolda, dotyczącego tej Spra- 
Wył yu wszystko, cq bym napi- 
sał na temat kosztów oraz tera 
minów wykonania i produkcji, 
byłoby jedynie fantazją‘. 

Przewodniezący: Jak scha. 
rakteryzowałby biegły pracę 
osk. Hnsfelda na terenie Krap- 
kowie? 

Biegły: Ponieważ osk. Has, 
feldd był fachowcem, należy 
więc przypuszczać, że przyczy” 
ną żółwiego tempa odbudowy 
nie był brąk umiejętności, a 
tylko brak chęci í 

Prok.: — Czy metody i spo- 
soby, jakimi posługiwał się 
jósk. Masta prowadziły do tes 
lu, to znaczy do budowy Pań. 
stwowej Fabryki Preszpanuł . 
` Biegły: — nie. 

Po wyjaśnieniach biegłych 
i przyjęciu wniosków obrony 
Sąd ogłosił przerwę do dnin 28 
stycznia br. do godz. 9 rano 


OWYCH DRÓG" 
województwa łódzkiego, 


„Nowe Drogi“ na rok 1949 zaprenumerować 
można w każdym Urzędzie Pocztowym, konto 
PKO, VII-1331 oraz bezpośrednio w R. S, W. 
„Prasa Wydz, Kolportażu, Łódź, Piotrkowska 70 


tel, 222-22. 


Ceną 1 egz, w prenumeracie rocznej wynosi 


odpowiedzi partorga, każdy z nich 


„Herbowo'* starali ||00 1,000 zł, w mółrocznej 550. 
ć charakter fabryki, R s p j zł, 


osobistym losem 


C 


ppw 


Daleko od Moskwy 


Na domiar wszystkiego zrobił Aleksemu wymówkę za 
stratę czasu na bezsensowne projekty. Aleksy nie zmar- 
twił się z tego powodu i nawet z pewną przyjemnością 
opowiadał teraz Filimonowi o swojej rozmowie z głów- 
nym inżynierem. 

Zgrzyty i wstrząsy „Ślimaka'” nareszcie ustały. Inży- 
nierowie wyszli. Blask słońca na śniegu po przebywa- 
ni. w półmroku zmusił ich do zmrużenia oczu. Pod- 
szedł Silin oczekując oceny. Aleksy powiedział. „Śli- 
mak* jest dobry. Szykujcie się do wyjazdu! 

Na technicznej bazie ładowali leżące sągami rury na 
odniesionych nad ziemią stelażach, które się ciągnęły 
na kilometr wzdłuż brzegu. Auta z przyczepkami na 
saniach podjeżdżały do stelaży i zatrzymywały się ce- 
lem ładunku. Dwóch robotników odrzucało grube pod- 
stawy przyczepki. Dwóch innych zaczepiało rurę z dwóch 
stron hakami i ciągnęli ją wzdłuż pochylonych* skrzyń. 
Podobna do lufy wielkiej armaty rura ze zgrzytem Śliz- 
gała się po szynach i płynnie spadała na ramę przy- 
czepki. Na każdą maszynę ładowano cztery rury. 

Teraz sprawa wygląda inaczej: w ciągu trzech minut 
wszystko gotowe — powiedział Aleksy patrząc z zegar- 

"kiem w ręku na to jak ładowali rury. — I to wszyst- 
ko jest teraz łatwe, a proszę pomyśleć, że dawniej na 
własnych garbach wlekli taki ciężar!... 

— Chodźmy do Smorczkowa. Szofer z zatroskaną 
twarzą gruntownie i widocznie nie poraz pierwszy oglą- 
dał podstawy przyczepki, które podtrzymywały ciężar 
pięciu rur, następnie połączenie przyczepki z autem. 

_ Dokoła stail w oczekiwaniu inni szoferzy — towarzy- 


, 


samej cieśniny, wszak tam nie ma drogi? 

— Czy możliwe, że będzie wlókł te rury aż do końca. 

— Nie, po co. Rury złoży w siódmym punkcie, a tam 
weźmie zwykły ładunek. 

— To wielkie ryzyko! 

— „Ryzyko“! Pośród naszych szoferów są takie orły, 
że boją się rejsu ponad 200 kilometrów. Wymyślają S0- 
bie różne wymówki, ażeby tylko nie pojechać. Niechaj 
spróbują uchylić się od jazdy, po tym, jak Smorczkow 
odbędzie swoją próbną jazdę wzdłuż całej trasy! No 
jak tam towarzysz $morczkow — zapytał Filimonow 
podchodząc do maszyny. i 

— Jestem gotów. Czekam waszej komendy — odpo- 
wiedział szofer. Jeśli jesteście gotowi to ruszajcie. 

— Życzę powodzenia z całego serca! — Aleksy wy- 
ciągnął do szofera rękę — Mam nadzieję, że spotkamy 
szę w cieśninie. Smorczkow pożegnał się z inżynierami 
oraz "olegami wlazł do kabiny zawołał zastępcę i mięk- 
ko nacisnął pedał. Liaszyna natychmiast nie bacząc na 
c. żar przyczepki z widocznym wysiłkiem ruszyła z miej- 
sca. Przed inżynierami przepłynął profil Smorczkowa, 
który patfzył prosto przed siebie. W swoiei czapce z na- 
usznikami podobny był do piłota. — Najbliższa droga 
wzdłuż Adunu jak mówili na Starcie była zupełnie mo- 
żliwa. Maszyny z kolumną Gonczaruka już w nocy do- 
iechałv do trzeciego punktu dokąd zmierzał Załkind. 
W drodze partorg nie tracił daremnie czasu: przesiadał 
z maszyny na maszynę, zapoznawał się z współtowarzy- 
szami podróży, opowiadał im o budowie i odpowiadał 
na ich niezliczone pytania. Ludzie trzymali się jak 
gdyby byli jedną wielką rodziną, która się przeprowa- 
dza ze starego miejsca zamieszkania na nowe, — ich 
połączyła trwaga o Moskwę i poczucie tego, że w tej 
groźnej chwili jednoczą się, celem wypełnienia wspól- 
nego zadania, Dlatego też z taka nadzieja oczekiwali 


związany był z bojami, które toczyły się na zachodzie. 
Syn starego Zjadkowa walczył pod Leningradem, młod- 
szy brat na Czarnym Morzu, Gonczaruk na Ukrainie 
pozostawił pod niemiecką okupacją rodziców i siostry 
Traktorzysta Remniew opowiadał, że niedawno odpro- 
wadził na front swoich najbliższych przyjaciół. Dwaj 
bracia spawacza Umara Mahometa przeszli ciężką drogę 
odstępując od białorosyjskiej granicy do Moskwy... 

Czasowa 'ezczynność dręczyła nowych pracowników. 
Pragnęli jak najprędzej śobiaąć do Meisa i zabrać się 
do-pracy, Ludzi podniósł na duchu ciągły ruch wzdłuż 
magistrali lodowej, tak że wyraźnie  poweseleli. 
— Niepotrzebnie zapowiadali nam, że droga będzie trud- 
na, — mówił Remniew ostrożnie odwracając się na plat- 
formie maszyny, ażeby ogromnym swoim ciałem nie 
potrącić leżących obok towarzyszy. — Szybko doje- 
dziemy. i 

Z ciemności zabrzmiał znów głos Załkinda. Nie rób- 
cie sobie złudzeń towarzysze. Czeka nas długa i ciężka 
droga. Jeszcze wypadnie porzadnie sie pomęczyć. 

Na punkcie partorg zarządził, aby Tiomkin ulokował 
zmęczonych drogą ludzi. Po tym pożegnał się z nim 
i udał się do biura żałując, że nie może zaraz w nocy 
c.ejrzeć gospodarki na punkcie. Słowa Tiomkina oka- 
zały się prawdą: Jefimow naruszył rozkaz zarządu, gdyż 
do tej pory pozostawał ze sztabem na prawym brzegu. 

Oświecając drogę latarnią Załkind kroczył po lodzie 
pokrytyri pagórkami i rozmyślał o Jefimowie. Michał 
Borysowicz pamiętał go: Jefimow przybył do Nowińska 
jako jeden z pierwszych komsomolców, doskonale praco- 
wał i wysunął się z pospolitego rzędu cieśli na kierowni- 
cze stanowisko. Został przyjęty do partii, a niezadługo 
przed wojną Jefimowa wysłali na budowę rurociągu naf- 
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Wojewódzka organizacja PZPR 


wciela w czyn historyczne uchwały Kongresu 


Wywiad z Il sekretarzem Komitetu Wojew. PZPR tow. Witoldem Sienkiewiczem 


* 
wane | obsłużone przez naj-|będą zebrania kół celem wy- 


— Na terenie całego woje- 
wództwa łódzkiego została już 
zakończona akcja wyboru 
władz najniższych ogniw par 
tyjnych. Akcja ta objeła 455 
kół fabrycznych, 66 kół kole- 
jowych, 363 koła w urzędach 
i instytucjach, 207 kół tere- 
nowych, 96 fabrycznych 1 
1062 kół gromadzkich. 

— Jaki był przebieg tej ak 
eji? 


— Jak w całym kraju ze- 


brania wyborcze kół — pierw 
5ze zebrama po Kongresie — 
dały wyraz jedności ideolo- 
zicznej i jedności organiza- 
cyjnej naszej Partii. Na ze- 
braniach tych towarzysze 
przyswajali sobie wielki do- 
robek Kongresu iz uchwał 


Kongresu wyciągali konkret- 
ne wnioski dla swojego tere- 


nu. Szczególnie charaktery- 
stycznym był przebieg tych 
zebrań w. kołach wiejskich. 
W dyskusjach towarzysze- 
chłopi szczególnie radośnie wi 
tali uchwały Kongresu, pod- 
kreślając potrzebę rozbudowy 
ośrodków maszynowych i dal 
szei pomocy państwa dla chło 
pów  malorolnych i średnio- 
rolnych w ich walce z wyzy- 
skiem ze strony bogaczy wiej 
skich. Towarzysze na kołach 
szczególnie serdecznie witali 
nchwały dotyczące nowych 
form sojuszu robotniczo= 
chłopskiego, o których w swo 
im referacie kongresowym 
mówił tow. Zambrowski: o po 
mocy brygad . robotniczych 
dla ośrodków wiejskich, o sta 
łym kontakcie towarzyszy- 
chłopów z towarzyszami z fa- 
bryk. Te uchwały — widać 
ta było wyraźnie na zebra- 


niach kół w Wilkowicach, w 


Rudzie Malenieckiej (w pow. 
koneckim), w Kamionie (w 
now,  skierniewickim)—znacz 
nie polepszyły samopoczucie 
masy chłopskiej, zarówno 
członków naszej partii, jak | 
bezpartyjnych. Głośnym e- 
chem odbiły się w kołach 
wiejskich debaty kongresowe, 
dotyczące usunięcia kleru od 
wpływu na sprawy polityki i 
wychowania młodzieży. To- 
warzysze z oburzeniem przy: 
tączali liczne przykłady nieli- 
zenia mę poszczególnych księ 
ży 7 mędzą chłopską przy po~ 
hieraniu madzwyczaj wyso- 
kich opłat, za usługi kościelne. 

— Jakie prace organizacyj- 
ne są w chwili obecnej doko- 
nywane na terenie Wojewódz 
kiej organizacji PZPR? 

— Obecnie są w toku prace 
mad tzw. „porządkowaniem 
domu partyjnego”, Ujmujemy 
wszystkich członków partii w 
ścisłą ewidencję. Wszyscy to- 
warzysze wypełniają kwestlo- 
nariusze i w najbliższym cza 
gie 
wkładki do swoich legityma- 
cji partyjnych, W ten sposób 
przynależność do PZPR be- 
dzie już i formalnie opierać 
się nie na dawnej przynależ- 
ności do PPR czy PPS, lecz 
bedzie już uwidoczniona po- 
kiadaniem partyjnego doku- 
mentu PZPR, 


Od kilku dni przed Sądem 
Doraźnym w Łodzi toczy się 
rozprawa przeciwko grupie a- 
ferzystów I sabołażystów z dy 
rekcji przemysłu papierni- 
czego. 

Ławę oskarżonych podzielić 
można na dwie grupy. Do je” 
dnej należy grupa kapitali- 
stów i fabrykantów papierni- 
czych. ‘Są to oskarżeni Zdzi- 
sław Hasfeld — właściciel fa= 
bryk papierniczych „Klepacz- 
ka“ i „Natalin“, Stanisław 
Zięba-Barański — współwła- 
ściciel i dyrektor fabryki „Her 
bewo", Józef Serog — wła- 
ściciel fabryk papierniczych 
„Roni 1 „Beskidy“, Do dru- 
giej grupy należy grupa kie- 
rowniczych pracowników Cen 
tralnego Zarządu Przemysłu 
Papierniczego. 
Kraul, były dyrektor naczel- 
ny CZPP, Bronisław Słotwiń- 
ski — były dyrektor admini- 


śkniewski — radca prawny 


otrzymają PZPR-owskie świad 


Są to: Emil 


— W tych dniach — mówi 
dalej tow. Sienkiewicz — w 
262 gminach rozpoczynają się 
walne zebrania członków or- 
ganizacji gminnych naszej 
Partii. Zebrania te, stanowią 
ce dalszy ciąg akcji wybor- 
czej, o której mówiłem po- 
przednio, wybiorą stałe, po- 
myślane na dłuższy okres cza 
su, Komitety Gminne PZPR, 
Do tej akcji przypisujemy 


szczególnie dużą wagę, zacho 
dzi bowiem wyraźna potrzeba 


znacznego ożywienia działal- 
ności szczebla gminnego na- 


szej Parti. Przyznać trzeba, 


że ten szczebel dotychczas czę 
stokroć był pomijany: towa- 
rzysze z Komitetu Wojewódr 
kiego i z Komitetów Powia- 
towych raczej trafiali bezpo- 
średnio do kół gromadzkich, 
co, rzecz jasna, nie przyczy- 


niło się do zwiększenia. rol. 


Komitetów Gminnych. 

Ten stan rzeczy musi teraz. 
ulec zmianie, Komitety Gmin 
ne muszą stać się gospodarza 
mi swojego terenu, muszą kie 


rować pracą gromadzkich kół 
partyjnych i pracą członków 
Partii na zajmowanych przez 


nich stanowiskach w admini- 
stracji, w organizacjach go- 


spodarczych, w gminnych ra- 
dach narodowych, w Samo- 
pomocy Chłopskiej. 
też zebrania te będą musiały 


Dlatego 
być jak majlepiej przygoto- 


lepszych  referentów, 
mamy do dyspozycji. 

Na wszystkię te zebrania z 
ramienia Komitetu Wojewódz 
kiego pojadą członkowie egze 
kutywy. członkowie Komite- 
tu i ich zastępcy, pierwsi i 
drudzy sekretarze Komitetów 
Powiatowych. 


Zebrania nie ograniczą się 
wyłącznie do wyboru Komi- 
tetów Gminnych: będą na 
nich wygłaszane referaty po- 
lityczne, obejmujące dorobek 
Kongresu, będą składane spra 
wozdania z działalności Komi 
tetu Gminnego od dnia Kon- 
gresu Zjednoczeniowego i bę 
dzie szczegółówo wytyczony 
plan pracy Komitetu Gminne 
go na najbliższy okres. 

— Jednocześnie na wszyst- 
kich kołach w dniach od 29 
bieżącego miesiąca do pierw- 
szych dni marca odbywać stę 


jakich|boru delegatów na konferen- 


cje powiatowe i miejskie. 
Konferencje te wyłonią stałe 
Komitety Powiatowe i Miej- 
skie, o stałym składzie, usu- 
wającym potrzebę kooptacji i 
dającym gwarancję dobrej 
pracy partyjnej. 

— Rzecz jasna — mówi na 
zakończenie tow. Sienkiewicz 
— że w chwili obecnej na czo 
ło naszej działalności wysu- 
wają się zagadnienia natury 
organizacyjnej, a wiemy do- 
brze, że zagadnienia organi- 
zacyjne mają’ poważne zna- 
czenie polityczne, bowiem od 
siły organizacyjnej naszej Par 
ti, od jej poziomu organiza- 
cyjnego zależy możność reali- 
zacji doniosłych, historycz= 
nych uchwał Kongresu. 


Wywiad przeprowadził 
A. Perłowski 


Sesja Akademii Sztuki ZSRR 


W Moskwie odbywa się IIT sesja 
teorii i krytyki radzieckich sztuk 


poświęcona zagadnieniom 


Akademii Bztuk ZSRR, 


plastycznych. Referat na temat „Walka o realizm socjalistycz- 
ny** wygłosił członek - korespondent akademii Sysojew. Dal 


sze referaty wygłoszą: krytyk Wajman na 
sztukach plastycznych'* i 


narodowy w radzieckich 


„Problam 
Fiedo- 


temat 


row - Dawidow na temat prac marksistowsko - leninowskich i 
o Fistorii sztuki rosyjskiej i radzieckiej, Sesja zatwierdzi plan 


prac Akademii na rok 1949 i 
organizacyjnych. 


rozstrzygnie szereg zagadnień 


Te i Owo 
Figle losu 


Czytałem w tych dniach w jednym z pism waraszaw= 
skich tzw. ciekawostkę o „złośliwych figłach losu”. Że 
mianówicie wychodzi się częstokroć obronną ręką z naj- 
gorszych opałów, a ulega nieszczęściu przy okazji ra- 
czej błałej Qt, np. — jak podaje autor artykuliku — 
pewien lotniczy as amerykański dokonywał bardzo nie- 
kezpiecznych lotów wojennych i nie doznał przytem naj- 
lżejszego szwanku, a siadł raz, w czasie urlopu na huśtaw= 
kę ; — skręcił kark. Inny znowu pechowiec, znakomity 
myśliwy z Kanady, thukł szczęśliwie i bezkarnie Iwy 
ałrykańskie, a po powrocie dò kraju został ugryzłony 

przez wściekłego pieska i—nader szybko dokończył sławne 
go żywota, Podobna historia miała miejsce z jednym akro 
batą z USA. Ten w drewnianej beczce przepłynął groźny 
wodospad Niagary (odnosząc zaledwie małoznaczne obra- 
żenia), a niedługo potem poślizgując się o zwykłą skórkę 
od pomarańczy  potłukł się tak fatalnie, że wkrótce, jak 
lo się mówi, wyciągnął wogóle nogi. 

Przykłady, którymi autor ołekawostki ilustruje two- 
ią teorię o złośliwych figlach losu, zostały zaczerpnięte 
z przypadków, że tak powiem, prywatnych, ale moża je 
łatwo umupełnić przykładami z życia państw całych i nas 
rodów, Taka, weżmy, Francja. Wyszła niby, jak lo ogólnie 
wiadomo, zwycięsko z wojennej opresji hitlerowskiej, 
a obecnie — co lu dużo gadać — skręca kark ma „pokofo- 
wej współpracy polityczno-gospodarczej' z USA. Zamy-. 
ka się fabryki, rośnie bezrobocie ; nędza, rea 7 

A Włochy? Też przecie wyrwały się ze śmierłelnych 
macek faszyzmu, aby obecnie potykać się w sposób ład 
talny o tzw. ramy planu Marshalla. A „ramy” te, jak wla- 
domo, sq tak ciasno „dopasowane”, że grożą uduszeniem 
całemu narodowi. M 

Rzecz jasna, można by mnożyć wypadki złośl- 
wych figlów losu w powojennym życiu międzynarodo" 
wym. Myślę jednak, iż narody, którym się takłe fiqle 
płata, mają w pamięci slare przysłowie: każdy jest. ko: 
walem własnego szczęścia. I napewno prędzej czy później 
wykują je własną, ludową woią — wbrew intencji nligla- 
rzy” anglosaskich i tych „rodzimych francuskich, włos- 
kich czy holenderskich, 

E, TAM 


HR zywo mec eee 


Na drodze do ogólnej reformy ubezpieczeń społecznych w Polsce 


Zmaczna podwyżka świadczeń dla ubezpieczonyc 


Od dłuższego już czom 


przy udziale przedstawiciel 


związków zawodowych, partii I władz rządowych prowa- 
dzone sq w Ministerstwie Pracy I Opieki Społecznej prace 
przygołowawcze do refor my ubezpieczeń społecznych w 
Polsce. Do prac tych masy robotnicze przywiązują wielką 
wagę, gdyż reforma ureguluje poważny odcinek naszego 
życia, dotyczącego bezpośrednio klasy robotniczej, 


Z 


pieczeń w 


Polsce spodziewana jest już w 
niedługim czasie, 


Dziś już poczyniono w obo- 
wiązujących przepisach ubet- 
pieczeniowych pewne zmiany, 
kłóre uważać można za wstęp- 
ny etap tej ogólnej reformy. 

Daleko idące zmiany dotych- 


czasowych przepisów ubezpie- 


wei spolecznych przeprowa” 
dzome zastały zarządzeniem 
Ministerstwa Pracy i Opieki 
Społecznej z dnia 21, 12 1948 
roku. 

Ponieważ sprawy te interesu- 
ją szczególmie rzesze naszych 
Czytelników, poniżej podajemy 
omówienie najważniejszych 
zmian, regulujących prawo do 
czeń z ubezpieczeń spo- 
łecznych i ich wysokość. 
ŚWIADCZENIA CHOROBOWE 

owszecdhne zaimteresowa- 
nie mas pracujących sku 
pia się na zagadnieniu lecz- 


nictwa ubezpieczeniowego. Jest| b 


to zrozumiałe, ponieważ z le- 
kamzem, epteką, czy szpitalem 


Kraul i 


Pierwsza grupa  oskarża- 


nych — kapitalistów i fabry- 
kantów — walczy przeciw 
polityce nacjonalizacji przeniy 
słu, 
państwo ludowe, starając się 
za wszelką cenę utrzymać w 
swym posiadaniu „swoje” fa- 
bryki. Dla tych wrogów kla- 
sy robotniczej wszelkie środki 
walki z państwem ludowym 
są dobre. 
tactwa i takiej podłości, któ- 
rej nie popełnili w walce z 
państwem ludowym: osztukań 


przeprowadzanej przez 


Niema takiego kre- 


cze pomniejszanie liczby za- 
trudnionych robotników, sa- 
botażowe zmniejszanie pro- 


dukcji, łamanie państwowej 
polityki cen, korumpowanie 
urzędników. państwowych 


przy pomocy łapówek. Pra- 
wem i lewem walczą oni prze 
ciw państwu ludowemu, któ- 
rego polityka jest im niena- 
wistna, gdyż niesie zagładę u- 


strojowi opartemu o wyzysk 
człowieka 


przez człowieka, 


CZPP oraz Grzegorz Axento-|ustrojowi, na którym oni o- 


wicz, naczelnik 
rzetwórczego CZPP, 


stracyjny CZPP, Ignacy Wrze | 


Wydziału!lparli swoje pasożytnicze ist- 


nienie, 


asadnicza reforma ubez- |Ubezpieczalni Społecznej. styka 


się każdy ubezpieczony i człom 
kowie jego rodziny — nieraz 
bardzo często, 

W tej dziedzinie właśnie ø- 
statnie rarządzenie Ministerat- 
wa Pracy I Opiekt Społecznej 
wprowadza zasadnicze rmia- 


ny. ; 

Od dnia 1 stycznia rb, zasiłek 
chorobowy za czas przebywa- 
nia w leczeniu szpitałnym z0- 
stał podwyższony z 35 proc. 
do 50 proc. zarobku, służącego 
za podstawę wymiaru zasiłku 
chorobowego. Nadto ubezpieczo 
ny oraz członkowie jego rodzi- 
ny w wypadku zachorowania 
mają prawo do pomocy leczni. 
czej tak długo, jak długo wy- 
maga tego polrzeba leczenia 
danej osoby, 

Dotychczas pracujący miał 
prawo do leczemia przez okres 
26 tygodni, a członek rodziny 
przez 13 tygodni w każdym po- 
szczególnym wypadku choro- 


Zniesiemie ograniczenia cza- 
su korzystanią z pomocy lecz- 


Spółka 


Pierwsza grupa oskarżonych 
— kapitalistów — to grupa o- 
twartych wrogów klasowych. 
Tylko ludzie naiwni, dający 
się usypiać oportunistycznym 
bajeczkom o możliwości spo- 
kojnego „wrastania w socja- 
lizm“, nie chcący dostrzegać 
zaostrzającej się walki klaso- 
wej, mogli się po nich spodzie 
wać innego postępowania. Są 
to wilki kapitalistyczne, Jak 


mówi przypowieść ludowa — 
tylko zdechły wilk, więcej nie 
kąsa. Przypowieść ludowa o- 


kreśla też nasz stosunek do 
tych wilków _ kapitalistycz-= 


nych. 

Ale bardziej jeszcze niebez- 
pieczna jest druga grupa o~ 
skarżonych; Kraul, Wrześniew 
ski, Słotwiński, Axentowicz. 
Są to ludzie, którzy wkradi 
się w zaufanie państwa ludo- 
wego, którym państwo to po- 


tego zaufania nadużyli. 


go rodzaju sabotaże, naraża- 


maskowały Kraula i Spółkę i 
Jdziś łajdackie to towarzystwo 
wierzyło odpowiedzialne kie-|odpowiada przed Sądem Do- 
rownicze stanowiska i którzy|rażnym za swe zbrodnie prze 
diw państwu, Wykretnym thi 


niczej jest więc swego rodza- 
ju aktem sprawiedliwości 6npo- 
łecznej w stosunku do ogółu 
ubezpieczonych. Po ustaniu sto 
sunku pracy, pomoc lecznicza 
udzielana jest nadal przez 26 
tygodni, mamiast dotychczaso- 
wyeń tylko 13 tygodni. 
Jednocześnie zaś zasiłek po- 
drzebowy został podwyższony 
o 100 proc. 
ŚWIADCZENTA RENTOWE 
0” dnia 1 stycznia 1949 r. 
świadczenia rentowe z 
tytułu ubezpieczeń emerytall- 
nych osób, które po wyzwole- 
niy nje wykonywały pracy 
przynajmniej przez 18 miesie- 
cy wymoszą: renta tnwalidzka 
— 3000 zł, miesięcznie, renta 
wdowia — 2.100 zł miesięcznie. 
Renty emerytalne dla osób, 
które po wyzwoleniu pracowa- 
ły przez okres przynajmniej 
18 miesięcy wymierzane są na 
podstawie ich przeciętnego 
miesięcznego zarobku z ostat- 
nich 6 miesięcy. Np, w pier- 
wszej grupie zarobkowej, przy 
miesięcznym zarobku do 8.000 
zł. — renta inwalidzko wynosi 
3.200 zł, a renta wdowia 2.250 
zł, miesięcznie. Pracentowo do 
wysokości pobieranego wyna- 
grodzenia renta inwalidzka do- 
sięga, przy zarobku 26.000 zł. 
miesięcznie i wyżej — 6,000 
zł. miesięcznie, a renta wdo* 


Miast bronić interesów pań 
stwa ludowego, interesów kla 
sy robofniczej i ludu pracu- 
jącego Kraul i jego spólnicy 
zaprzedali się wrogom klaso- 
wym ludu. Za grube łapówki, 
sięgające milionów złotych 
Kraul i Spółka „uchronili” 
przed nacjonalizacją  Hasfel- 
da, właściciela dwóch fabryk 
papierniczych,  Ziębę-Barań- 
skiego, Seroga i innych kapi- 
talistów, przekształcili się w 
doradców fabrykantów w ich 
walce przeciw państwu ludn- 
wemu, przeprowadzali w fa- 
brykach państwowych różne- 


jące Skarb Państwa na po- 
ważne straty. Krótko mówiąc. 


Kraul i Spółka znależli się w 
obozie 


wrogów klasowych 


państwa ludowego, znaleźli 


się po drugiej stronie baryka- 
dy. 


Władze bezpieczeństwa zde 


kich latach powojennej odbu- 
dowy pracowali nie pokłada- 
jąc rąk, z ofiarnością, którą 
podziwia świat cały — mają 
prawo oczekiwać, 
zbrodniarzy, którzy naigrawa- 
li się z ich wysiłków, usiło- 
wali te wysiłki niweczyć, któ 
rzy próbowali dorabiać się ð- 
sobistej 
kraj był w nędzy, spolka spra 
wiedliwa i zasłużona karą. 


pey rzym nalnitamm stawka 
pełnej renty wypadkowej wy- 
nosi 6.000 zł, miesięczńie, naj- 
wyższa znś 10,000 zł., natomiast 
renty wdowie — 2,600 zł. mie- 
sięcznie I 5.000 zł. _ miesięcz- 
nie. ' 

W wypadkn, ady przeciętny 
zarobek z ostatmich eześciu 
miestęcy wynosił ponad 26.000 
zł. pełna renta wypadkowa 1- 
hezpieczonego wynosł 40 pro- 
cenf teno zarobku, a renta - 
wdowia 20 procent. 

Dodatek dla bezdzietnych wy 
nogi 50 procent renty, zaś ren- 
ty sieroce i dodatki na dzieri 
wynoszą: na pierwsze dziecko 
— 650 zł. miesięcznie, na dmi- 
gie — 800 zł. na trzecie | każ- 
de następne dziecko 1000 zio- 
tych. 

Zmiany obowiązujące od fî 
stycznia br, przewidują lakże 
zniesienie uprawnienia do pobie 
rania renty wypadkowej a ile 
niezdolność do zaróbkowania 
nie przekracza 25 procent, Oso- 
by, uprawnione dotychczas do 
pobierania rent w wysokośoł 


Ważne jest w tym wypadku, 
że zaopatrywanie pracowników 
umysłowych zostało co do wy- 
sokości zrównane z rentami in 
walliidzkóńmi, podczas gdy do- 
tąd była ono od nich niższe, 

Od 1 stycznia br. obowiązuje 
również zasada, że osoba, pò 
bierającą rentę inwalidzką r 
powodu stwierdzonej badaniem 
lekarskim niezdolności do pra- 
cy moze pracować, otrzymując 
wynagrodzenie do 10,000 zł, 
miesięcznie, bez obawy wstrzy 
mania pobieranej renty. 

Inwalidzi zaś, otrzymujący 
renty z powodu ukończenia 60, 
wzgl, 65 roku życia mogą pra- 
cować bez ograniczenia 1 oba- 
wy utraty prawa do pobiera- 
nej reniy. 

RENTY WYPADKOWE 
zakresie rent wypadko- 
wych od 1 stycznia 

1949 r. obowiąmiją następujące 
brzeyisy. Za wypadki mające 
miejsce przed wyzwoleniem 
kraju w 1945 r, pełna renta 
ubezpieczonego wynosi — 5400 
zł. miesięcznie, a renta wdo- 
wia 2.400 zł. miesięcznie. 

Robotnicy którzy ulegli wy- 
uedkówi w okresie. po wyzwo- 
leniu kraju otrzymują renty 
wypadkowe proporcjonalnie 
do przeciętnego zaróbku z okre 
su ostatnich sześciu miesięcy. 


maczeniom oskarżonych nikt 
nie'da wiary. Zeznania świad 
ków i dowody rzeczowe ze- 
brane przez urząd prokura- 
torski są nie do odparcia. 

Można nie wątpić, że wer- 
dykt Sadu będzie surowy i 
sprawiedliwy. 

Będzie surowy, bo nie ma 
i nie może być miłosierdzia 
dla ludzi, którzy nadużyli za- 
ufania państwa ludowego, któ 
rzy powierzone sobie stano- 
wiska wykorzystali dla walki 
z państwem ludowym, dla 
walki z klasą robotniczą. 

Będzie sprawiedliwą bo ro 
botnicy, chłopi i inteligencja 
pracująca. którzy w tych cięż 


wła — 4.200 zł, mtesięcznie. | 


otrzymają jednorazowa odptn- 
wę w wysokości 10-miesięcznej » 
pobieranej renty. 

Zniesiono jednocześnie pra- 
wy do jednorazowej odprawy - 
dla wdów, pobierających pen- 
ty wdowie o ile wyjdą ponow: 
nie zą mąż. Prawo do renty na 
czas trwania tego małżeństwa _ 
zostają zawieszone. 

Prawo do renty wdowiej z ñ- 
bezpieczenia emerytalnego przy 
sługquje wdowie, jeżeli: 1) jest. 
trwale niezdolna do pracy, 2) 
ukończyła 60 rok życia, alba 
wychowuje uprawnione do ren 
ty sierocej dziecko poniżej 7 
lat lub 2 dzieci poniżej 18 Tate 
względnie 3 I więcej uprawnia 


cych. 

Renty: wdowie wypłacane do 
dnia 31 12 1048 r. osobom nie 
odpowiadającym podanym wy 
żej warunkom zostaną wstrzy” 
mane z dniem 30, VI 1949 r. 


Osoby, pobierające już renty 
wdowie, a mające poned 50 
lat życia uznaje sie za nieptol- 
ne do pracy. Renta wdowia 
powypadkowa przysługuje wda 
wie bez względu na wiek Í 
zdolność do pracy, 

Wysokość zasitków rodzin- 
nych wypłacanych na podsta- 
wie przeprowadzonej reformy 
mac przez Ubezgvieczalnię Spo- 
łeczną jest zmama naszym Czy» 
telnikom, i dlatego mie bedzie- 
my ich omawiali ocddzielnia 


że tych 


fortuny, gdy cały 


F. TI. tki b) 


od 10 procent do 25 procent 


nych do pobierania rent aleros = 
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Rumunia wydote walke 


p. 
r Obecnie rozpoczął się na 
i Wegrzech ostatni rok Planu 

p Trzyletniego. Podkreślić nale: 

! ży, że w ramach tego planu 

ń 

5 | 


osiągnigło z końcem roku 

ubieglegn znacznie większą 
$ ~  prođukcje, aniżeli w latach 
| przedwojennych. 


| . Plan Trzyletni był poprzed- 
_" mie planem odbudowy, po któ 
"rym nastąpić miał pięcioletni 

* "| lotan budówy, Celem Planu 
S C Trzyletniego bylo odbudowa- 
s nie budynków i środków ko- 
munikacyjnych, oraz podnie- 
= sienie produkcji do poziomu 
d _ przedwojennego, Jednak już 
4 -< W krótkim czasie po jego roz 
ma poczęciu, *okazało się, że do- 
 konano „dużo poważniejszych 

~ osiągnięć, Tak na przykiad ko 
, palnie produkują 34 prot. 
więcej, aniżeli w roku 1938, 
wydajność przemysłu maszy* 
nowego jest o 64 proc. więk- 


| Podpisanie paktu przyiaźni 
| wadjeminej Aocy' pomię- 
zy Polską a nunią stanie 
się niewatpliwie: — na równi 
z zawartą poprzednio Umową 
"© współpracy kulturalnej — 
'.. patężnym czynnikiem zbliże. 
mia się dwóch wolnych. budu 
o decych nowe, socjalistyczne 
życie, narodów. Przesłanka 
"tego zbliżenia jest poznanie 
ją , się wzajemne, wzajemna zna 
A 'jommość spraw politycznych, 
gospodarczych i kulturalnych 
"bratnich państw demokracji 
_ ludowej, Literatura, w wiek- 
|  sżym stopniu niż  którakol- 
~ wiek inna z dziedzin twórczo 
-~ ść! artystycznej, stanowi 
7 ierciadło życia narodu, od 
ające przebiegi j przemia- 
my jego historycznych losów. 
_" Mając to właśnie na uwa- 
"dze, podajemy niżej nieco 
. wiadoniości o literaturze Se 
p _ mtińskiej lat ostatnich, tj. 
"go okresu. gdy literatura — 
; dzięki wyzwoleniu Rumuni; z 
p jarzma faszyzmu przez Ar- 
mię Radziecką i na skutek 
j stëbokich zmian ustrojowych 
Al tego kraju — mogła się stać 
i jednym z czynników. nie tyl 
ko ocdzwierciedlaracych, lecz 
3 kształtujących twórcze byt 
o narodu, 
Już w czasach- morarchii, 
niezależni i postępowi pisarze 
: rumuńscy skupili się wokół 
tygodnika „Contemporanul“, 
którego założenie było plerw 
szymi etapem nowych poczy= 
nań literatury «rumuńskiej, 
". Podczas wojny wspomniana 
aiuda pisarzy podjęta wydaw 
mictwo gazety „Romanla Libe | 


f 


Bukareszt — gmach patlamentu 


analfabetyzmowi. Na tysiącach 


kursów uczą se smxikt czytama i pieania ci wszyścy, którzy 
ža czasów królewskich trzymani byli w ciemnocie, W roku 
1950 me hedzie już w Rumunii ani jednego analfab aty. 


szybkie tempo odbudowy Węgier 


Ostatni rok planu 3-letnięgo 


sza, przemysłu stalowego: i 
baee — o 38 proc., prze- 
mysłu chemicznego — 4) proc 
a przemysłu tekstylnego o 
125 procent. 

Są to niemałe osiągnięcia, 
jak na kraj, w którym zasta- 
ły zmiszczone wszystkie moš- 
ty, 90 proc. tahoru kolejowego, 
oraz ponad 50 proc, fabryk 
i zakładów przemysłowych. 
Jedynie 50 proc. budynków 
budapesztańskich ocalało, pod 
czas gdy 50 proc, zostało cał. 
kowicie, lub częściowo znisz= 
czonych. 

Przemysł osiągnął już przed 
wojenny poziom produkcji. 
Wykonano pomyślnie wszyst- 
kie projekty, dotyczące elek- 
tryfikacji i nawodnienia, 

Poriom życia znacznie się 
podwyższył, oraz przekroczył 
standart przedwojenny, na- 
skutek szerszego rozdziału 
dóbr konsumpcyjnych. 


ra", Reakcyjny rzad wpadł 
na top tego wydawnictwa 
i kazal aresztować część jego 
redaktorów, mimo to Jednak 
„Romania Libera” ukazywała 
sę w dalszym ciągu, 

Göy po wyzwoleniu Rumu» 
nii powrócili z emigracji, 
bądź też wypuszczeni zostali 
z węzień liczni pisarze į pub 
lcyści rumuńscy, odżył „Con 
temporanul*, stawiaiąc sobie 
za cel realizację nowych ideii 
i dążeń literackich, Do naj- 
czynniejszych  współpracown: 
ków wydawnictwa należeli — 
publicyści L. Rantu, M. Mo- 
raru i M, Bellu oraz poeta 
antyłaszystowski — T, Ruden 
ko, 
Contemporanul" aa 
dział wojnę teoriom „sztułi 
dla Sztuki wzywając pisa 
rzy, by aktywnie i niezmorda 
wanie współpracowali =» rzą 
dem demokratycznym w bu 
dowie nowej Rumuni, „Con 
temporanul' czerpał przytem 
z doświadczeń literatury ra 
dzieckiej, którei najwybitniej 
sze dzieła zaczęto tłumaczyć 
| rozpowszechniać szeroko na 
grunce rumunskim „Contem 
poranul* reagował też bardzo 
żywo ma wydarzenia między 
narodowe; felieton, poświęco 
ny tym sprawom zajmował 
w piśmie stale dużo miejsca, 

Akcja  „Con$temporanul'a* 
wywołała gorące spory wśród 
pisarzy, Apele dy zajęcia po 
zycji ludowej i demokraiycz 
nej, nawoływania do okezania 
pomocy masom ludowym w 
ich codziennej pracy j trosce 
me przypadły do gustu nie 
którym. bizywykiym do izola 


Zwrycięstwo leningradzkie 


Wspomnienia uczestnika. bohaterskich bojów 


27 b.m. mija pięć 


lat od chwili ca!kowiiego 


* oswohodzenia Leningradu od blokady bitlerewskiej. 
W związku z ta datą zamieszczamy poniższe wspo“ 
mnienie uczestnika hojów pod Leningradem, które 
byly początkiem wielkiej ofenzywy zimowej 1944 


roku. 


Naród radziecki, a wraz z 
nim wszyscy miłujący wol- 
ność ludzie uroczyście obcho 
dzili w tych dniach 25 rocz- 
nice śmierci Włodzimierza 
Lenina. Imię jego nosi mia- 
sto radzieckie słusznie uwa- 
żane za drugą Stolicę: pań- 
stwa, miasto będące kolebką 
Wielkiej Socjalistycznej Re- 
wolucji Listopadowej. 

W minionej wojnie z fa- 
szyzmem, Leningrad prze- 
szedł najcięższe doświadcze- 
nia. Był on celem szczegól- 
nie ostrych ataków hitlerow 
ców, którzy starali się za 
wszelką cenę opanować ten 
ogromnie ważny polityczny, 
strategiczny, przemysłowy i 
kulturalny ośrodek Związku 
Radzieckiego. Przez 900 dni 
hordy hitlerowców oblegały 
Leningrad, ostrzeliwały go 
ogniem artyleryjskim, bom* 
bardówały z powietrza. Mie- 
szkańcy odciętego od całe- 
go kraju miasta, przeżyli 
niesłychanie trudne dni. 

Ale Leningradczycy nie 
poddali się. Z zimną krwią i 
męstwem, właściwym luz 
dziom radzieckim, znosili 
blokadę, I rozgromili nie- 
przyjaciela. Bohaterską wal 
ka leningradczyków kiero- 
wał wierny «owarzysz broni 
Stalina, A, Żdanow, oraz do- 


wódca frontu, marszałek 
Związku Radzieckiego, L, 
Goworow. 


Kierownicy wojskowi i 
partyjni, generałowie., ofi- 
cerowie i.żolnierze Armii Ra 
dzieckiej po mistrzowsku 
zorganizowali. obraneę *Le- 
rimgradu. wykorzystując 
wszystkie możliwości. Brak 
było amunicji — zaczęto ją 
produkować w zakładach le- 
ningradzkich, znajdujących 
s.; stale pod obstrzałem nie” 
przyjaciela. Nie było łączno 
ści z krajem, — i oto. lenin- 
gradczycy zbudowali lodowa 
trasę poprzez jezioro Lado- 
ga... i tak było ze wszyst 
kim. 
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k Literatura demokratycznej 


cji społecznej. pisarzom, Wig 
kszość pisarzy okazała jednak 
pełne zrozumienie w stosunku 
do tendencji „CJniemporanu!! 
a“. a wśród tej większości 
przodujące miejsce zajął po 
wieściop:sarr z b Sadoycanu, 


Sadoveanu jest klasykiem 
narodowej literatury rumuń 
skiej, Liczne spośród jego DO 
wieści miały po kilka wydań, 
Pow.eść pt. „Młyn na Sere 
cie" jest ulubioną książką wie 
lu rodzin rumuńskich, Sa- 
doveanu jest świetnym znaw 
cą chłopstwa rumuńskiego, 
nie można go jednak nazwać 
pisarzem  wyłącmeye chłop- 
skim, Tematyka jego jest zna 
cznie szersza ij obfitsza j nie- 
które powieści poświęcone są 
dawnym dziejom Rumunii, 

Obok Sadoveanu należy wy 
mienić wybitnego poetę — 
Stancu, który również zajął 
wyraźną postawę wobec no 
wej rzeczywistośc)  rumuń 
skiej, Prozę pisarską Stancu 
wiazał zawsze z działalnością 
pubł.cystyczno-społeczną, We 
spół z wieloma innymi postę- 


powymi działaczami rumuń- 
skimi, ancu protestował 
przec wko wypowiedzeniu 


wojny Związkowi Radzieckie- 
mu, za co został aresztowany 
i osadzony w obozie koncentra 
cyjnym, 

Spośród pisary — demokra- 
tów, którzy bez wahań | ną- 
rystow stanęli po stronie ru 
muńskich mas ludowych, do 
naibardziej znanych należą 
też — wybitny językoznawca 
G, Galactlon oraz krytyk H- 
teratury į autor historii lite- 


Wreszcie nadszedł czas no 
wych bohaterskich czynów 
Leningradu. Właśnie jemu. 
temu miastu — bohaterowi, 
które — jak wydawało się 
Niemcom—goniło już ostat- 
kiem sil — generalissimus 
Stalin polecił przed pięciu 
laty wszczęcie bezprzykład=: c 
nej ofensywy Armii Ra: 
dzieckiej, ofensywy 1944 Ta 
która przeszłą do historii 
wojny. 


TTT ITTTTTTTITITTTITETTETTTTIETITITTTEETTTTTTTETEETEEETETE REEERE ATERRAR AEA EA AAA OA PA 0ó 4 


Napisał pik. 


zenia 


Autorowi tych wspomnień, 


| 


wypadło być w owym cza-i 


sii na czołowych pozycjach 
frontu leningradzkiego i ob- 
serwować jak wojska tego 
frontu po bohatersku wymie 
rzały wrogowi pierwszy stá- 
linowski cios 1944 r. 


Pozycje niemieckie otacza 
ły Leningrad szeroką podko* 
wą bunkrów i innych ro- 
dzajów fortyfikacji, — W 
swych komunikatach o prze 
biegu * działań wojennych, 
Niemcy nazywali te pozycje 
„stalowym pierścieniem '.— 
Za „stalowym pierścieniem 
rozlokowane były wielkie 
ugrupowania dywizji dział 
dalekonośnych, które to- 
dziennie ostrzeliwały Lenin- 
grad. A dalej szły twierdze 
niemieckie, w które prze- 
kształcili miasta: Puszkino, 
Pawłowsk, Krasnoje Sielo 
i Gatczyno. Za tymi miasta- 
mi ciągną? się na przestrze- 
ni 50 — 60 km. pas gęstych 
fortyfikacji 1° dopiero dalej 
„najdowąła się tzw. prze- 
strzeń operacyjna. 


niemieckie 
dem. trzeba 
rrzedrzać się przez gąszcz 


skich, przedostać się na prze 
strzeń operacyjną i zam- 
knąć nieprzyjaciela w kotle. 
Zadanie polegało nie na tym, 
ażeby odpędzić nieprzyjacie- 
lą od miasta, 
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Ażeby razgromić wojska|! 
pod Leningra- 
było najpierw 


fortyfikacyj nieprzyjaciel- 


pozbawić go 
artylerii, przy pomocy któ- 
rej ostrzeliwał Leningrad z 
wygodnych dla siebie pozy- 
c... Nie szło bowiem o tym- 
czasowe rozluźnienie klesz: 
czy oblężenia. lecz o całko- 
wite zniesienie blokady, o 
całkowite i zdecydowane roz 


N. Denisow 


O 


bicię sił nieprzyjacielskich. 
Charakteryzując różne ro“ 
dzają broni, generalissimus 


Stalin nazwał kiedyś artyle*|' 


rie „bogiem wojny”. W roz: 
gromieniu Niemców pod Le- 
ringradem potęga artylerii 
radzieckiej wystąpiła w ca- 
łej swej okazałości. 

Przed pięciu laty w sty- 
czniowy poranek 1944 roku, 
brzegi Newy i Zatoki Fiń- 
skiej zadrżały od salw ty- 
siąca dział, Zagrzmiały dzia- 
ją umieszczone na pozycjach 
tuż pod nosem Niemców. — 
Strzelały możdzierze i cięż- 
kie działa. Otwarły ogień po 
ciągi pancerne, artyleria o- 
kręfowa i forty kronsztadz* 
kie. Przez kilka godzin na 
pozycjach nieprzyjacielskich 
szalał straszliwy ogień. — 
„Pierścień stalowy” został 
przerwany w kilku miej- 
scąch. 

W tym samym czasie, do 
tych potężnych wyłomów 
wdzierałd się piechota ra- 


!rzód, rozwiązując drugie za 
danie, które polegało na zdo 
byciu pozycji dalekonośnej 
artylerii niemieckiej. Trzecie 
go dnia ofensywy przybyły 
do Leningradu pierwsze łu- 
py wojenne — działa, z któ- 
rych Niemcy 


ostrzeliweli 
miasto. Były to potężne cięż 
kie możdzierze. Działa nie- 
mieckie wystawiono na cen- 
tralnych placach miasta, pra 
wadzono przez ulice kolum- 
ny jeńców niemieckich. 

Po zdobyciu pozycji nie- 
mieckiej dalekonośnej arty- 
lerii, dano sygnał do sztur* 
mu miast — twierdz i tzw. 
Wroniej Góry — najwyższe- 
go pod Leningradem punk- 
tu, gdzie znajdowało się głó 
wne dowództwo niemieckie. 
Boje o zdóbycie niemieckie- 
go węzła obrony były krwa- 
we, lecz krótkotrwałe. Prze: 
prowadzając całą operację 
szybkim tempie, lenin- 
gradczycy obchodzili i ota- 
czali pozycje nieprzyjaciela. 

I oto nadszedł wieczór, 
niezapomniany wieczór dla 
tych, którzy byli wówczas w 
Leningradzie. Speakerzy od” 
czytali przez redio rozkaz, 
który obwieszczał mieszkań 
com miasta, obwieszczał cą- 
łęmu światu, że blokada nie 
miecka zostałą rozbita, że 
Leningr wyzwolony jest: 
od A 2 obstrzałów arty” 
leryjskich, od wszelkich afa 
ków wroga. W niebo wzbiły 
się tysiące rakiet, oświetli- 
ły niebo smugi reflektorów, 
powietrze wypełniło się ka- 
nonadą artyleryjską. Ludzie 
śpiewali i całowali się na 
ulicach, Leningrad trium- 
falnie święcił zwycięstwo! 

A wojska frontu leningra" 
dzkiego poszły naprzód, od- 
rzucając nieprzyjaciela co- 


dziecka į czołgi. W nieprzer-| raz dalej i dalej od miasta— 
wanym boju szły one na*l bohatera. 


Zespoły świetlicowe w gościnie u chłopów 


Ambitne plany artystów — robotników z PMS-u 


— Pojedziemy z występami 
na wieś — asi pyta sobie 
zespól świetiicowy przy Pań- 
stwowym Monopolu Spirytuso 
wym, uważając słusznie, że 
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ratury, rumuńskiej — prof, 


Cal:neżcu, 
* * * 

Pisarze, ciążacy ku wydaw- 
nictwu „Contemporanul“, nie 
stworzyli wprawdzie zwarte 
go zespołu twórczego, lecz 
wydawnictwo to stało się jak 
gdyby sztandarem. jednoczą- 
cym przodujące siły literatu- 
ry rumuńskiej. Poża tym, 
„Contemporanul“ przyczynił 
się w dużej mierze dy powsta 
nia „Związku pisarzy rummuń- 
skich”, Który swój pżerwszy 
zjazd odbył wiosną r. ub, 
Wśród pisarzy ujawniły się 
pierwsze oznaki zwrotu ku 
tematyce współczesnej, Tak 
np, Sadoveahu napisal po- 
wieść, będącą interesującym 
studium  charakterologicznym 
postaci młodego robotnika — 
komunisty, zaś Stancu zakoń 
czył pracę nad pierwszym 
tomem trylogii, poświęconej 
życiu wsi rumuńskiej. 

Co raz większa liczba pisa- 
rzy rumuńskich bierze czynny 
udział w sprawach państwo- 
wych. Sadoveanu jest wice- 
przewodniczącym  Zgromadze 
nia Narodowego, Moreru — 
członkiem prezydium, Stancu, 
Rantu i kilku innych sa po- 
słami do tegoż Zgromadzenia, 
Rumuńska Akademia Nauk 
powołała do swego grona — 
prof, Calinescu Í Galactiona. 
Tdee nowej literatury rumuń 
skiej, literatury czerpiącej ze 
źródeł ludowych i służącej in 
teresom ludu, zwierają co raz 
ściślej szeregi tych pisarzy. 
którym losy ojczyzny najbar- 
dziej leża na termy 


B.D, 


współpracę kulturalną z mie- 
szkańcami wsi trzeba wpro: 
wadzić na realne tory, 
Chór i kółko 
przygotowuję już odpowiedni 
program, Pieśni indowe w wy 
konaniu Ś2-osobowego zespo 
łu głośnym echem rozlegają 
stę w szerokiej sall, 

Nie pierwszy to wystę 
świetlicowych śpiewaków z 
PMS, Poprzedzą ję sukces od- 
niesiony w Filharmonii lódz= 
kie, w listopadzie ub, r, oo 
tem udział w akademiach we 
własnej fabryce i gościnne 
występy w innych zakładach 
przemysłu spożywczego, 

Zespół teatralny nię pozo- 
staje w tyle. Wystawiono 
„Ośw'adczyny* Czechowa, 
„W drodze na Berlin", „Rado 
goszcz* į jednoaktówkę „Bi. 
wak“, pióra tów, Szumskiego 
i kierownika świetlicy, tow. 
Sabacińskie spo. Dla wsi przy. 
goiowuje stę specjalny pro. 
gram, 

— Jedziemy w Sieradzkie, 
Sztuka, którą przygotowuje. 
my: „Śmierć Macieja Dęba”, 
pokazule chłopa — społeczni 
ka. który ginie od, zdradziec- 
kiej kuli dawnego panicza z 
dworu. wroga dzisiejszego u- 
stroju, 

Dwaj główni aktorzy, tow. 
Malinowski ji Jóźwiak, człon- 
kowie Straży Przemysłowej 
„przepowiadają* swoje role, 
Tymczasem odbywa się próba 
zabawnej i jakże aktualnej 
komedii p.t. „Słkelepikarz"*, Do. 
skonały obrażek chciwości, 
przewrotności ł nieuczciwości 
kupca — paskarza, który dłu 
go oszukując swych klientów 
wpada wreszcie 'eałkiem nie- 
spodziewanie w ręce urzedni 
ków Komisji Specjalnej, | 

Zespół świetlicowy w PMS 
jest całkowicie  robociarski. 


Mimo ciągłych starań kierow 
nika, aby wciągnąć biuro do 
współpracy, dotychczas nikt z 
pracowników urnysiowych nfe 
, zapisał sie de świetlicowej 


teatralne 


gromadki A można by prze 
cież pomóc kierownikowi, sor 
ganizować jeszcze inne sekcje 
(prócz tych dwóch, o których 
mówiliśmy), wc! iągnąć do świe 
tlicy więcej robotników, pro 
wadzić wśród nich pożyteczną 
akcję kulturalno - oświatową, 
Tymczasem zespół liczy 33 
osoby, Częściej i liczniej przy 


P| chodzą robotnicy latem, Gò» 


rzej jest w obecnej porze z 
mowej W dużej salt. w któ- 
rej mieści się świetlica jest 
zimno — nikt więc nie ma 
ochoty siedzieć tu przy grze 
w szachy czy nad gazetą, 

Koniecznie potrzebne 
są jeszcze dwa pokoje na 
czytelnię 1 pokój do gier = 
skarży się tow, Sabactński, 


— 


— Dyrekcja obiecała, że ode. 


stąpi dwa pokoje zajęte obee 
nie na biuro, jest też projekt 
powiększenia świetlicy przez 
nadbudówkę. wiadomo 
jednak, kiedy te plany dojdą 
do skutku, 

Projekty ma przyszłość — 
to przede wszystkim SZUKA” 
nie nowych talegtów, szcze 
gólnie wśród młodzieży. Świa 
tlica mma zamiar zorganizować 
swoją właśną orkiestrę. Pro- 
jektuje się też założenie sek 


efi tanecznej i kółka dysku 


syjnego, na którym możne 
będzie omawiać rzeczytane 
książki, Biblioteka miejscowa 
iwzy prawie 600 tomów, w 

tym dużo popularno - nau 
kowych. A zainteresowanie ni 
mi wśród czytelników bardze 
małe, 

Świetlica w PMS lest ĝo 
piero w fazie rozwoju Ażsu 
by mogła rozwinąć szerszą 
działalność, potrzebna jed 
jest pomoce wszystkich pras 
cowników PMS, Świetlica po p” 
winna być troską i duna tam 
łej fabryki, Powinna 
miejscem wypoczynku, 
ki i zgodnej współpracy wszy 
pri pracowników Bro h 

ów je 
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Dr. Jan Kordaszewski 


Towarów więcej i w jak najlepszym gatunku | 


Troska o jakość naszej produkcji 


Podniesianie warunków 
dem materialnym i kulturalnym 


życia mas pracującweh pod wagle. 
jem, podstawowym celem 
da ludowego. Wykonanie tego zagadnienia wymaga 


rzy- 
zarówno 


maksymalnego wzrostu ilości produkowanych wartości użytko. 


wych, 


jak i wszechstronnegó podniesienia ich jakości, Walka 


o systematyczny wzrost ilości i jnkości produkcji stanowi zn- 


tem zasadniczy czynnik gospodarki 


kich szczabluch wykonawczych. 


lany narodowy i odcinko- 
we określają środki działa. 
ma din osiągnięcia zamierzone 
go celu ilościowego. 1 
Natomiast walka o jakość pro 
dukcji mimo jej zasadniczego 
znarzenia gospodarczego w la- 
tach ubiegłych nie osiągnęła i 
osiągnąć nie mogła tej siły na- 
pięcia i intensywności, jaką ber 
względnie stosować mnsimy w 
Płeżącym roku i w Jntach następ 
nych. Zarządzenie Ministra 
Przemysu i Handlu z dnia 8.g0 
zrndnia 1048 roku i załączona 
do niegó instrukcja regulują w 
sposóh jasny i zwięzły sprawę 
organizacji kontroli jakości pro 
dnkcjt w jednostkach podlog- 
łych Ministerstwa Przemysłu i 
Handlu, W punkcie A instruk. 
cji Ministerstwo określą  poję. 
«ie jakości  prodnkceji, jako 
„zgodność danogo wyrobn, pół. 
wyrobu (prodnkta) z ohowięzu. 
jącymi dla niego warnukami 
technicznymi, ustalonymi w 
sposób powszechny lub indywi- 
walny dla poszczególnych za. 
mówień''. Produkt, nie odpo- 
wiadający warunkom technicza 
nym, jest „brakiem'* wzelędnie 
róstaje zakwalifikowany do dru 
giej luh niższej kategorii jako. 
fciowej. 
Odpowiedzialność za właściwą 


socjalistycznej na wszel. 


[i xosé produkcji i powstawanie 


braków ponosi w pierwszym 
rzędzie personeł produkcyjny z 
kierownikień danego oddziału 
na czele. Główną fole w walce 
o jakość przypisuje instrukejh 
majstrowi, pónicważ on wraz z 
personelem pomocniczym mają 
wszystkie praktyczne możliwo» 
śni kontrolowania pawnej okre- 
ślonej fazy produkeji i naunięcia 
na swójm odcinku możliwych 
źródeł braków, 

Nie dopuszczając dn powsta. 
wanja braków w swoim zakre. 
sie. pracy, zepównia majster 
nie tylko dobra jakość danej 
operacji, ale zarazem usuwa 
źródło wad w operacjach na- 
stępnych. Błąd powstały w po. 
czątkowej fazie produkcyjnej 
nis ogranicza się tylko do de. 
fektu już zaistniałego, ale naj- 
częściej bywa źródłem dalszych 
wad jakościowych i hamulcóm 
w wydajności pracy przy ma. 
stępnych procesach wytwór. 
czych. Skuteczna walka o jakość 
produkcji wymaga zatem  „l0- 
kalizowania błądu'*, tj, nie prze 
punńzezenia ga z jadnego oddzia. 
du produkcyjnego do następne. 


go. 
Za przepuszczenia braku z 
jednego oddziału produkcyjne 


go do drngiego oraz na zewnątrz. 
zakładn do dalszej przeróbki 


lub sprzedaży, całkowitą odpos 
wiedzialność ponosi personel 
kontroli technicznej z jej kie- 
rownikiem na czele, - Zadaniem 
komórok technieznej kontroli w 
zakładach produkcyjnych jest 
podniesienie jakości wyrobów i 
półwyrobów oraz zapobieganie 
powstawania braków. Do szeze: 
gólnych obowiązków komórki 
kontroli technicznej w  zakła. 
dach należą: kontrola jakości 
surowców, półfabrykatów, mea 
teriałów  pomoeniczych i two: 
rzywa przybyłych do zakładu z 
zewnątrz Ornz kontrola między. 
operacyjna poszczególnych faz 
produkcyjnych w procesie tech. 
nicznym, kontrala gotowej pro: 
dykcji (m. in. kompletowanie, 
jakość opnkowuanin. prawidio. 
wość przechowywania i konser- 
wach gotowych wyrobów, anali- 
zn  teklamacji jakościowych 
itu.): ndział w opracowaniu 
warunków technicznych dla wy- 
rolbów danego zakładu, Do oboz 
więzków organów kontroli nale- 
ży również prowadzenia sta- 
tystyki 1 analizy przyczyn 
powstawania braków Oraz 
kontrola wyprodukowanych w 
zńkładzie lub zakupionych na. 
roędzi pomiarowych itp. 

Że ostateczny wynik produk- 
cj. a zatem. również za jej ja- 
kaść odpowiada kierownik za- 
kładu produkcyjnego na równi 
z kierownikiem technicznym, do 
których obowiązków należy 
włuśnie zorganizowanie i nadzór 
nad działalnością komórki tech 
nicznej kontroli. 

Zakładowo komórki techniez- 
nej kontroli instruowane i kon: 
rrolowane są przez 


Inspekcji Jakości Produkcji 
(10P.) działające na szczeblu 
przedsiębiorstw (zjednoczone za 
kłady. kombinaty). 
Inspektorzy Jakości Produk. 
eji istnieją równićż w wyższych 
jednostkach organizacyjnych 
przemysłu. jak: zjednoczenia, dy 
rekcje branżowe i centralne ża- 


rzędy. Bo ich obowiązków nale. | 
nadzór nad jakością pro- 


ŻY: 
dukcji w podległym przemyśle, 
imiejatywa w opracowanin norm 
jakościowych dla wyrobów da- 
nego przemysłu, współpraca 7 
innymi czynnikami wewnątrz 
dyrekcji, ©. Z, P. oraz istytu. 
tumi w kraju i zagranicą w Za- 
kresie polepszenia wyrobów, 
nadzór i koordynacja prae ko- 
mórek T. T. P. i Inborntoriów 
centralnych w podległych jedz 
notkach organizacyjnych. Do 
chowiązków Inspektora „Jakości 
Produkcji należy również usta. 
lenie metod kontroli jakości 
wyrobów, półwrrohów, sarowców 
i materiktów pomocniczych, 
wspópraca przy ustalaniu norm 
zużycia surowców i materiałów 
pomocniczych i t. d. 

Uregulowanie organizacyjnych 
zaead działania komórek kontro 
h technicznej przyczyni się nié- 
wętpliwie do usprawnienia pra. 
cv na tym odcinku, co prowa. 
dzić musi da znacznej poprawy 
jakości naszej produkcji, 

W trosce o dobro mas pracu. 
jących walczy bowiem Polska 


Tudowa nie tylko o zaspoKoje. 


nie potrzeb: mas pracujących 
pod względem ilościoweżo wy- 
twarzania dóbr i vsług, ala nie 
miej pragnie im zapównić naj. 


komórkiwyższą jakość. 
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-Dobre i dla robotnika i dla produkcji 
Nowa umowa zbiorowa w Ośrodku Kontekcyjnym Nr 2 


brygadzistka 


W szerokich, widnych salach 
PŹPOdz. Nr 2 rozlega się jed. 
nostajny turkot elektrycznych 
maszyn krawieckich. Migają w 
zwinnych rękach robotnic ka- 
wałki materiału, które przeszedł 
sty przez „taśmę'' złożoną z 16 
maszynistek zamieniają 3ię Ww 
moqskie robocze ubranie lub 
sgrabny dziewczęcy mundurek. 
Śrwalnia jest „trzonem fabry. 
ki‘ — tu pracuja największy 
procent „babskiej * załogi Ośrod 
ka mr. 2. 

=- Oj, było tu gadania przed 
wypłatą — opowiada sekretarz 
towarzysz Wlazło. — Kobiety 
trudno przekonać, nie wierzyły, 
że otrzymają podwyżkę, Dopiero 
gdy dostały na rękę pieniądze, 
xobaczyły, że prawda. Lecz nie 
wszystkie były zadowolone, 

— A jaka tego przyczyna? 

— Brygadziastka Helena Šaj- 
da, która ma pod swoją opieką 
najbardziej pracowitę „taśmę”' 
"mA sali, doskonale zna przyczy- 
ny miezadowdlenia niektórych 
szwaczek. Nie wszystkie prze 
ciat są jednakowo zdolne 1 chęt 
ne do pracy. Nowa umowa zbio- 
rowa przewiduję więc całkiem 
słusznie podział tych pracow- 
nie na dwie grupy, z tym, 
druga grupa ma zawsze możność 
awansn, Szwaczki pierwszej ka- 
teporii, jako siły wykwalitiko. 
wane, otrzymują do szycia waż 


| płaszcz 


że 


niejsze elementy nbrań — ra- 
robek ieh jest więc nieco więk. 
szy ńiż pozostałych maszynia 
stek,-które chwilowo jednak nie 
mogą jeszcze „przeboleć'* tej 
różnicy, : 

Jedna z najzdolniejszych pra 
cownie, tow. Antonina Barent, 
poknzmje awój „paseczek 2 
ostatniej wypłaty. 

— W ciągu 10 dni zarobiłam 
7,500 zł — mówi » radością — 
o 1500 zł. więcej niż dnwniej. 
Człowiekowi robota pali mię w 
rękach „gdy wie, że więcej te- 
raz zarobi i otrzyma premię 
A msm zamiar sprawić sobie 
Jetni, będę już teraz 
składać pieniądze, 

uTaśma'* Sajdowej we współ. 
zawodnietwie z 4-ma innymi bry 
gadami szwaczók zdobyła w 
grudnin pierwsze micjsce, A 
wszystkie pracownice otrzymały 
premię — po 960 m... każda. 
Pozostałe taśmy, niastoty, nie 
mogą pochwalić się równie 
brymi 
ta ich 
nie 

— Ale ma mczęście zrozumia. 
ły teraz, że czaa wziąć sią fo. 
lidnie do roboty i już mey 
znaczną poprawę w pracy—zati_ 
waża dyrektor techniczny tow, 
Tzięgielewski. 

Trochę pokrrywdzone cznję 
sie bryzadzistki, czyli tak swa 
ne taśmowe, według nowej umo 
wy zarobek ich stanowi średnią 
od sumy procentów norm, wyko 
nanych przez wszystkie pracu. 
jące na taśmie szwaczki, pod. 
czas gdy szwaczki mają płacone 
w zaleźności od indywidualnych 
wyników. zesto wiąc ich za. 
robki są większe niż brygadzi. 
stek. Dyrekcja i Rada Zakłado. 
wa obiecnją interweniować w 
tej sprawie w Zwięzkach Zn- 
wodowych 

Nie przyniosła nowa umowa 
podwyżki dla pracowników kro. 
jowni, prasowalni, s» nawet 
przeciwnie obniżyła tam dość 
znacznie dotychczasowe stawki, 
Nie było to jednak dla nikogo 
niespodzianką, Wszyscy mie. 


M tezę dlatego wypła 
nie wypadła nadzwyczaj. 


ZYWO 
Z PE W ec c 


Złóż ofiarę na 


Pomoc Zimową 


PO O WYD 


dzień, že na tych oddziałach 
normy były sztucznie zniżone i 
dlatego przekraczano je nawet 
w 400 procentach, 

Townrzysz Wacław Żurawski, 
krojczy maszynowy, nie ma do 
nikogo pretensji, że przy wy- 
płacie otrzymał mniej niż rwyk 
le pieniędzy, 

— Prędzej czy później mu- 
sialo naa to spotkać. Zresztą 
jaż wcześniej byliśmy  nprza. 
dżeni przez Komitet Partyjny i 
Rodę Zakładową, ża dłużej nie 
możemy pozostać jako grupa 
uprzywilejowana. 

Btrapiona nieco załoga kros 
jówni będzie jednak miała moż: 
ność poprawienia swych zarob. 
ków przez udział we wapółza- 
wodnietwia dla mwycięskiego ra 
apolu. 

Przechodzimy teraz nala „ma- 
tekt, Tu pracują robotnice, 
która mają dzieci m fnbrycz. 
nym przedszkolń i żłobku. Dne 


dos |interesują się przede wszystkim 


podwyżką dodatkn rodzinnego, 
która weszła w yria wraz z no 
wą siatką płac. 


"NIONINA BEREN™ 
szwaczka 


Szwaczka Aniela  Jnsiączek 
na swoje cztery pociechy otrzy 
muje teraz 7500 zł. miesięcznie. 

— Zá te pieniądze, oraz za te 
kilka tysięcy, o które wzrosły 
mio je otychczasowe zarobki, 
będę mogła kupić ubrania dla 
moich małych, trzebą  bądzie 
sprawić dziewczynkom sukien: 
ki, a najstarszy chłopiec ko. 
riecznie potrzebuje bucików. 
Będę mogła teraz co miesiąc 
coś kupić i „załatwić'' najbar. 
dziej konieczne domowe potrze: 
by. 


Ogółem pracownicy PZPOdz, 


wyszli dobrze na nowej umowie 


zbiorowej, Przeciętna roboczo. 
godzina 
groszy, obecnie zaś 88 rl. 53 gr. 


Retorma plae, oparcie zarob. 
robotniczych na reńlnych | 
wynikach produkcyjnych, zwięłe 
sżyło zainteresowanie material- 
Re. 
zultaty już są: wzrosła dyscy. 
plina pracy, poprawiła się jakość 
produkcji. Można nie wątpić, że 
wysiłki załogi PZPOdz przynio- 
wzrost Wy- 
dajności pracy, wzrost produk. 


ków 


ne robotników prodnkcją. 


są i dalsze owoce; 


cj, a tym samym i podniesie- 
mie zarobków, < 
H. Sam. 


Mimo zimy, przygotowania 
do tegorocznego sezónu bu- 
dowlanegò w okręgu łódzkim 
Zjednoczenia Państwowych 
Przedsiębiorstw Budowlanych, 
są już w pełnym toku. 

Przede wszystkim kierowni 


|ctwo stara się zapewnić so- 


bie odpowiednie rezerwy ludz 
kie, ponieważ w ub. roku 
brak rąk do pracy hamował 
tempo niektórych robót, 


31 stycznia br, tozpoczął 
sę już kure zawodowy dla 
pracowników _budówlanych, 
Na kursie tym wykładów- 
cami są zawodowi instrukto- 
Trzy, inżynierowie i technicy 
budowlani, Obejmule on za- 
równo przedmioty teoretycz- 
ne, jak i praktyczne, Robot 
nik po ukończeniu kursu sta 
je sie rzemieślnikiem dru- 
giej kategorin, co mu przy 
niesie niewątpliwy zysk w po 
staci podwyższonego zarobku, 
a przedsiębiorstwo będzie mia 
ło wykwalifikowanych praco- 
wników, 

Poza tym buduje się 1 urzą 
dza baraki dla spodziewanego 
napływu robotników z prowin 
cj. 

Magazynowańe w tej chwi- 
MH materiały mają zapewnić 
ciągłość robót w sezonie. Zna 
czenie ich jest niezmiernie 
wielkie ze względu na to, że 
Kierownictwo PPB liczy się 
z 00 najmniej dwukrotnym po 
więkezeniem natężenia robót 


wynosiła tn 68 zł. 20 


» Str. B 


dla szerokich mas 


Minęły bezpowrotńa te czasy. gdy arèyd eta sztuki, do- 
stepne byty tylko dla garstki zdegenerowanych przedstawicie- 
fi, tow. „sier posiadających. W maństwie demokraci ludowej 
— chłop i robotnik pódziwiać może najpiękniejsze dzieła 


hidzkiego qeniuszu. 


Na zdjeciu — małloma wystawa sztuki — i chiomi po- 


ù prawdziwe arcysiziela. 


y A 


„Sztuka dziś nie tyfko idzia do ludu — ale również wstę- 


pufe w stużbę ludu pracy. Artyści malarze, reżbiarze, utrwa- 
lają dziś na płótnie i w mamie tych, którzy w cięźlkim 


zócju codziennej pracy 


wora lepsze jutro, i budują nową 


Polskę Sprawiedliwości Spałecznej, 
Łódziki artysta malerz — Feliks Paszkowski — założycieł 
Spółdzielni Artystów Plastyków — wykańcza portret jednego 


z najstarszych włókniarzy | 
tow, Wojciecha Borowekisgo. 


chi — byłego SDKPiL-owca — 


Amtywta wzeóbiara Wołoszewicz — na zamówienie Mi- 


nieterstwa Kultury i Sztuki — rzeźbi w marmurze popiersie 
łódzkiego włókniarza tow. Piotra Szymańskiego. 


Przygotowania do sezonu budowlanego w pełni 


Wprowadzamy nowoczesne udoskonalenia techniczne 


w stosunku do roku ubiegłe. 
go, 

W tym roku zostanie wy- 
korzystany do budowy gruż, 
leżący dotychczas bezniżyte- 
cznie w północnej dzielnicy 
naszego miasta, Mimo, że w 
znacznej części nie nadaie 
się on do  prefabrykacji ze 
względu na zły gatunek gli- 
ny, a której cegły żostały 
wypalone, ale wykorzystanie 
pozostałej części dą już po- 
ważne oszczędności w budo- 
wie., Odpowiednie maszyny 
zostały już sprowadzone i śą 
w trakcie montażu, 


Duże oszczędności zarówno 
w kosztach, jak 1 w siłach 
roboczych przyniesie teź czę- 
ściowe  zmechanizowanie ró- 
bót Sprowadzone kopaczki, 
o zdolności wykopu 80 m, 
sześcienńych na godzinę za- 
stąpią całkowicie pracę ludz 
ką na większych wykopsch 
i bardzo je przyśpiesza, Tak sa 
mo tragarzy cegieł zastąpia 
mechaniczne windy, Zastoso: 
wane teź będą, oczywiście na 
większych budowach jak na 
przykład gmach C.T. potęż. 
ne dźwigi, 

Wielkie zastosowanie, jako 
materiał budowlany, znajdzie 
w tym roku żwir, z którego 
będzie produkowany tzw, su. 
chy beton“ jako gotowy ele- 
ment budowy, Zaletą suchego 
betonu jest lego olbrzymia 
trwałość, przewyższająca wszy 


stkie dotychczas znane mate- 
riały budowlane, oraz to, że 
można go będzie wyrabiać po 
za terenem budowy ji dostar- 
czać wprost w gotowej posta 
ci, co wpłynie też na przy- 
spieszenie tempa robót, O ta 
miośm tego surowca chyba 
nie ma co mówić, W pierw- 
sżym rzędzie „suchy beton" 
będzie zastosowany przy bu- 
dowie osiedli ZOR-u,, 

Nareszcie wyzwoliliśmy sią 
n przedpotópóowych form bu- 
downictwa i zaczynamy ko- 
rzystać z najnowszych zdo« 
byczy techniki, 

Test to dla nas szczególnie 
ważne z uwagi na ło, że w ro 
ku bieżacym, a szczególnie w 
latach Planu  Sześcioletnieno, 
ruch budowlany wzrastać bę- 
dzie u nas 2 roku na Tok. 


WYMIANA ZNACZRÓW PO. 

CZTOWYCH MIĘDZY FILA- 

TELISTAMI POLSKIMI I 
RADZIECKIMI 


Koło Filatelistów Wielkror5ł 
skich w Poznaniu otrzy. 
od Koła Filatelistów przy ʻa 
dzie Naukowców Akademii 
Nauk ZSRR 246 sztuk różnych 
znaczków radzieckich na sumę 
300 fr, szw. 

W piśmie skierowanym do 
Koła Wielkopolskiego Filatela 
ści radzieccy proszą o przesła 
mie znaczków polskich i wyra 
żają swoje zadowolenie z na- 
wiazanią wymiany, 


to 
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Zadania i cele Dzielnicowych Rad Narodowych 


Podział miasta na strefy lokalnych zainteresowań 


Miejska Rada Narodowa, 
Jako instytucja, będąca wy- 
kładnikiem potrzeb całego 
miasta, przy obecnym zalu- 
dnieniu około 600 tysięcy 
osób i powierzchni 21.155 
ka, niejednokrotnie nie jest 
w możności utrzymania bez- 
pośredniego kontaktu zarów 
no z lokalnymi zagadnienia- 
mi pewnych części miasta, 
jak i z wysuwanymi czesto 
przez poszczególnych oby- 
wateli, sprawami, 


_ Podział miasta na trzy 
dzielnice odrębne w swej 
strukturze, jak: Północ — 
charakterystyczna proble- 
mem odbudowy, Śródmie- 
ście—nacechowaąne kwestia- 
mi kwaterunkowymi i Po 
ludnie — wyróżniające się 
charakterem rolniczym, wy 
suwają konieczność stworze” 
nia przedstawicielstw, któ- 
re byłyby wykładnikami po 
trzeb danej dzielnicy wobec 
instytucji hierarchicznie 
nadrzędnej. a mianowicie— 
Micjskiej Rady Narodowej, 
która pracowałaby w skali 
calego miasta. 
Przedstawicielstwa te, to 
Dzjelsicowe Rady Narodo- 
we, kiórych zadania, aczkol 
wiek zamknięte w grani- 
cach iednego starostwa, by” 
łyby ogromne. Celem ich 
byłoby dotarcie do źródła 


wszystkich zagadnień lokal- 
nych, zagadnień gospodar- 
czych i społecznych, upo- 
rządkowanie ich, rozpatrze- 
nie i ewentualne przekaza- 
sie instancji wyższej. 

Aby dotrzeć do sedna 
swych zagadnień Dzielnico- 
we Rady Narodowe nawią- 
zały ścisły kontakt ze spo- 
łeczeństwem. — Stworzenie 
takiej łączności dokonałoby 
się dzięki oparciu o zorga- 
rizowane rejonowe. Komite 
ty Blokowe, grupujące pe: 
wna ilość Komitetów Domo- 
wych. W ten sposób rożpa- 
trywane byłyby nie tylko 
sprawy poszczególnych do- 
mów, lecz i zagadnienia ogól 
rego. interesu danej dziel- 
nicy. 

Zadaniem Dzielnicowych 
Rad Narodowych byłoby kie 


rowanie pracą Komitetów 
Domowych, współdziałanie 
.z Kołami  Rodzicielskimi 


przy szkolach i opieka nad 
uczącą się młodzieżą. W dzie 
dzinie opieki społecznej usta 
lałyby one kategorię osób 
potrzebujących pomocy. In: 
teresowały się organizacją 
zaopatrzenia ludności danej 
dzielnicy. Wyrażałyby opi- 
nię co do planów inwesty- 
cyjnych w granicach *swo- 
jej działalności itp. 
Działalność Dzielnicowych 
Rad Narodowych zostałaby 


SLADEM 


Miejska Straż Pożarna jest w porządku 


W związku z wzmianką, za-| Marsz. Stalina i Sienkiewicza 


mi=szczoną w nr, 


13 „Głosu w dniu 28 grudnia ub. roku 


Robotniczego" z dnia. 30 grud- |epowodowany był przez auto- 
mia 1948 roku pt.: „Przejecha- cystemą pożarniczą, należącą 
mi przez auto Straży Pożamej|do firmy PZPB Nr. 4 przy ul, 
m. łodzi” — Zarząd Miejski | Sienkiewicza nr, 82-84, nie do- 
nadesł nam. wyjaśnienie, że tydzy więc Straży Pożarnej m. 
wypadek na skrzyżowaniu ulic | Łodzi. 


nią zwierzęcego 


powiązana z wieloma czyn- 
nikami, a w pierwszym rzę* 
dzie z właściwymi starostwa 
rai, dostarczającymi do roz- 
pracowania swój materiał 
sprawozdawczy. j 

Któżby wszedł w skład fa- 
kich Rad? — Winni to być 
ludzie, pochodzący z danej 
Czielnicy, którzy są powią- 
zani z terenem, żyjący spra 


wami dzielnicy, — którym 
na sercu leżą wszelkie kło- 
poty tej części miasta, — A 
więc będą to radni z wybo- 
ru — robotnicy, członkowie 
Rad Zakładowych, działacze 
społeczni tacy, którym dziel 
nica będzie mogła śmiało po 
wierzyć wszystkie swe ży 
wotne interesy. 


U IC LE A 1 wi lei 
Wbrew przysłowiu 


Przysłowie brzmi: „czekaj tatka latka", Chociaż wśród 
władz, organizujących kolonie i półkolonie wypoczyn= 
kowe dla młodzieży i dziatwy łódzkiej — jest aiewąt- 
pliwie spora ilość „tatków”, nie są to „tatkowie”, któ- 
rzy czekają „latka“. Właśnie dlatego, aby letnia akcja 
kolonijna (czy „kolonialna"?) udała się w tym roku 
jak najlepiej i była zorganizowana jak najstaranniej — 
już obecnie, w styczniu, łódzcy działacze oświatowi i wy 
chowawcy opracowują plan wczasów dla naszych dzie- 
ci i młodzieży, Jak z tego planu wynika — z począt- 
kiem lata Łódź będzie miastem „bez dzieci“, okołe bo- 
wiem 80 tysięcy młodzieży wyfrunie sobie w tym cza- 


Sak., A 


sie na tzw. świeże powietrze. 


LLL LWA WAW A O ALE EL ALENA KAMAN LOK ONA LADA SAO WTA WAYNE 


PSS zaspakaja aprowizacyjne potrzeby Łodzi 
Sieć sklepów rzeźniczych zostanie znacznie rozszerzona 
Zapasy artykułów żywności wystarczą na dłuższy okres 


W celu usprawnienia zaopa 
trzenia ludności miasta w 
mięso Powszechna Spółdziel- 
nia Spożywców z całą energią 
przystąpiła do rozwinięcia sie 
ci swych sklepów rzeźniczych. 
W przyszłym tygodniu przy- 
bedzie. 8 nowych tego typu 
placówek tak, że «ślość mięs- 
nych sklepów spółdzielczych 
czynnych w naszym mieście 
dosięgnie liczby 50. 

Poza tym prowadzi PSS 
sprzedaż wędlin w 277 Skle- 
pach spożywczych. W. bieżą- 
cym tygodniu wszystkie oia- 
cówki spółdzielcze rozprowa» 
dzające mięso i wędliny będą 
w dostatecznej mierze zaopa- 
trzone w te produkty. Prze- 
widuje się, że każdy ze Skle- 
pów . mięsnych rozsprzeda 
2.000 kg mięsa, ponadto r3z- 
prowadzonych zostanie 120 
ton wędlin i 35 ton konser 
wieprzowych (gulaszu) w pusz 
kach jednokilogramowych (W 
cenie 420 .zł za 1 puszkę kon- 
serw. , 

Licząc się z dużym zapotrze 
bowaniem na produkty bial- 
kowe ze względu na trudno- 
ści mięsne dysponuje PSS po 
ważnymi zapasami konserw 
rybnych (30 tysięcy sztuk) i 
rozprowadza przeciętnie oł- 
brzymią, bo 240 tom miesięcz- 
nie sięgającą ilość śledzi. 

Gorzej przedstawia sią za4 
opatrzenie w ryby świeże. 
Przyczyną tego Stanu rzeczy 
są utrudnione na skutek sztor 


Zapotrzebowanie na tłuszcze pokryte w 100 proc. 


Spotykamy się często z wy- dziam na 


pawiedziąmi mieszkańców na 
szego miasta, wyrażającymi 
przypuszczenie, że zapotrzebo 
wanie gospodarstw domo- 
wych na tłuszcze pochodze- 
nie jest je- 
rzcze dosfatecznie pokrywane, 
mMymczasćm dane cyfrowe uzy 
katea z wyniku rozdziału 
szmalcu i słoniny na bony 
tłuszczowe świadczyły by o 
czymś wręcz przeciwnym, Z 
dotychczas dokonanych obli- 
czeń wynika, że w pierwszej 
dekadzie b,m. posiadacze kart 
zaopatrzenia wybrali w skle- 
pach PSS w 100 procentach 
przypadający im przydział 
szmalcu, W okresie od 10 do 
20 bm, wydawana była sło- 
nna. | zdawało by się, że ze 
względu na „legendarny“ 
brak tezo tłuszezu: całkowita 
Mość tego artykułu przezna- 
czona do rozdziału zostanie 
rozprowadzona między posia- 
daczy bonów tłuszczowych. Cy 
fry i fakty świadczą jednak 
o czym innym, Słonina nie 
zostałą rozkupiona i kilkana- 
ście ton tego produktu, prze 
znaczonych do rozdziału na 
hony tłuszczowe trzeba było 
zasolić j odesłać do magazy- 
nów, 

W bieżącym miesiącu na 
pierwsza j drugą dekadę prze 
znaczono do rozdziału na bo- 
ny tłuszczowe (dla dzieci i 
członków rodziny) margarynę 
i to margarynę wysokogatun 
kową pochodzenia zagranicz- 
nego, nadającą się do prze- 
chowania w ciągu bardzo dłu 
qiego, gdyż  4-miesięcznego 
okresu czasu. Margaryna ta 
została rozkupiona w stosun- 
kowo b, niskim odsetku, Roz 
prowadzono zaledwie 20 pro- 
cent całej ilości tego produk 
tu przeznaczonego do rozdzią 
łu. 

To samo odnosi się j do ma 
kła. Zadysponowano da. roz- 


bony  tluszczowe 
dla dzieci 21 ton tego produk 
tu, Odbiór masła został zre- 
alizowany przez pracujących 
zaledwie w 60 procentach, 


Wyżej podane fakty świad- 
czą wymownie o tym, że za 
opatrzenie w tłuszcze ludno- 
ści naszego miasta (mimo roz 
po raz występujących niczym 
nie usprawiedliwionych pani- 
karskich nastrojów) 'iest cal- 
kowicie dostateczne, Niewyku 
pywanie w całości należnych 
na bony tłuszczowe ilości jest 


dowodem, że poszczególne qo 
spodarstwa domowe dysponu- 
ja rezerwą tłuszczową i że 
zapasy te są na tyle poważ- 
ne, że nie wymagają stałego 
uzupełniania. 


Należy się spodziewać, że 
wobec zaopatrzenia rynku w 
dostateczne ilości tłuszczów 
zwierzęcych i roślinnych spo- 
radyczne „runy“ klientów po 
szukujących słoniny bądź 
szmyalcu, na sklepy rzeżnicze, 
należą do niepowrotnej prze- 
szłości, (ik) 


Czytelnicy piszą 


Podziękowanie za światło 


Da Obywatela Redaktora 
„Głosu Robotniczego” 
Prosimy Obywatela Redakto- 
ra o zamieszczenie na łamach 
eweqo pisma qorącego podzię- 
kowania pracownikom Elek- 
trowni Łódzkiej za zainstalowa- 
nie światła na ulicach w osie- 
dlu Stoki. 
Komunikujemv 


nie, że chcąc chociaż w części 
odwdańęczyć się za to, zebraliś- 


my drobmą sumę złotych 5.900, 
którą wpłacilimy na konta Fun- 
duszu Opieki nad Dzieckiem 
Pracownika przy Elektrowni 
Łódzkiej. 
Stali czytelnicy „Głosu” — 
mieszkańcy kolonii mieszka” 


równocześ- niowej CZPWł na Stokach. 


Nosi korespondenci fabryczni donosza: 


Młodzież bawełnianej „szóstki“ w wyścigu pracy 


Nasza fabryka PZPB Nr. 6, 
przeszła ogromną drogę od lip- 
ca ub. roku do teraz. To już 
nie jest ta fabryka, której np. 


koneliśmy z nadwyżką. Prea- 
dzalnia średnioprzędna wyko- 
nywuje obecnie plan w 108 


procentach, odpadkowa — oko-| 


przędzalnia średnioprzędna wy |ło 120 procent, niewiele od niej 
komywała plan w 76 procen- mniej robi tkalnia, a najlepiej 


tach. Plan roczny, jak to już 


pracuje wykończalnia wyko- 


donosił Głos Robotmiczy, wy- nując ponad 140 procent pla- 
.— mm Man a a W m mr M m ZZ z W m na 


Wycieczka na zawody o puchar Tatr 


Łódziki Orbis organizuje w 
dniach 22 II — 4 III wycieczkę 
na zawody o puchar Tatr do 
Zakopanego. Ilość miejsc jest 
ogremiczona — 50 osób będzie 
mogło niej wziąć udział. 

Koszty wycieczki 


nie ustalóne) obeimą przejazd 
wagonem sypiałnym w obie 
strony,całkowite utrzymanie í 
zakwaterowanie na miejscu w 
Zakopanem. Zgłoszenia przyj- 
mować bq placówki Orbieu 


(na ramlel w Łodzi od dnia 1 lutego br. 


mów na Bałtyku połowy ryb. 
Ten niedobór wypełni ryba 
wędzona, której sprzedaż się- 
ga około 5.000 kg dziennie. , 

Nabiał, jaja i masło stano- 
wią obecnie pozycję artyku- 
łów. których jeszcze nie ma 


na 
ilościach. 
malnego zaopatrzenia potrze- 


Na pokrycie nor- 
ba około 300 skrzyń jaj dzien 
nie. W tej chwili PSS dyspo- 
nuje jednak mniejszą ilością: 

We wszelkie inne produkty 


i nam należy się wełna 


tylka kupony 


Towarzyszu Redaktorze! 

Z dniem 1 grudnia 1048 ro- 
ku pracownicy  „Społem'* zø- 
stali automatycznie przeniesie- 
ni do Centrali Tekstylnej. Nie 
byłoby w tym nio krzywdzące- 
go, gdyby nie fakt, że naz w 
jokiś niezrozumiały sposób zróż 
niczkowano. Jeśli np, pracow- 
nicy hurtowni wyrobów baweł- 
nianych „Społem! otrzymali 
kupony z kart odzieżowych na 
wyroby wołniane i bawełniane, 
to pracownicy pozostałych hur- 


towni ptrzymali 
na bawełnę. 
Dotychczasowe nasze in- 
terwencje nie odniosły skutku. 
Wyrawdzie nie odmawia nam 
nikt racji, ale do załatwienia 
sprawy just wciąż jeszcze dale- 
ko. Może interwencja „Głasuć* 
coś pomoże. 
W imienin 
krzywdzonych 
ników „Społem! 
B. Maciejewski, 
H. Malanowski. 


wszystkich po- 
byłych pracow- 


Nowy gmach Starostwa "Południowego 
stanie na placu Reymonta 


Chojny uzyskają 40 mieszkań z dawnych biur 
Starostwo -Grodzkie Połud| czonych do Wielkiej Łodzi, a 


niowo-łŁódzkie, mieszczące się 
przy ul, Pabianickiej, w naj 
bliższym czasie przystąpi do 
budowy własnego nowoczesne 
go gmachu Starostwa — praw 
dopodobnie na Placu Reymon 
ta, a więc w samym centrum 
dzielnicy, obiętej działaniem 
Starostwa. W nowym budynku 
pomieszczą się wszystkie in- 
stytucje dla dzielnicy Chojen 
— oddziały opieki społecznej, 
oświaty, ośrodki zdrowia itp, 
Jednocześnie znajdzie tam po 
mieszczenie siedziba Dzielnico 
wej Rady Narodowej. 
Starostwo Południowo - 
Łódzkie cieśni się dotychczas 
w kamienicy czynszowej przy 
ul. Pabianickiej 210, zajmując 
lokale nadające się na miesz- 
kania, a zupełnie nieprzysto 
sowane do potrzeb biurowych, 
Po zbudowaniu nowego qma- 
chu dom przy ul. Pabianic- 
kiej oddany będzie do użytku 
mieszkalnego, Znajduie się 
tam 40 mieszkań, które odda- 
ne zostaną ludziom pracy, 
Pisząc o Chojnach, warto 
podkreślić przy sposobności 
słuszną inicjatywę Związku 
Samopomocy Chłopskiej, któ- 
ry w ostatnich dniach zorga- 
nizował na terenach przyłą- 


nu, 

Młodzież naszej fabryki, bio 
rąc przykład ze starszych ro- 
batników, również pracuje bar- 
dzo imtensywnie. Wiielu malto- 
dzieżowoów w ostatnim etapie 
współzawodnictwa pracy, za- 
jęło pierwsze miejsca, Są to: 
Jaskuła Jamina, Zociora Jadwi 
ga, Szymańska- Maria, Krakow- 
ska Janina, Górecka Kazimiera, 
Bzdurska, Flanela, Grober Bro- 
nisław i wielu innych. 

Za ich przykładem pójdzie 
cała młodzież naszej fabryki, 
Miłodzieżowięg — korespondent 

fabryczny 
Grabowiecki Wincenty 


przylegających do Choien — 
świetlicę w wyremontowanym 


lokalu, składającym się z sze | ję, 


ściu dużych pokoi, Świetlica 
ta znajduje się na Kowal- 
szczyźnie (Młynek), Jedrocześ 
nie ZSCh uruchamia tam 
spółdzielnię, która będzie za- 
opatrywała mieszkańców tej 
dzielnicy we wszystkie arty- 
kuły pierwszej potrzeby, Świe 
tlica natomiast ZSCh spełni 
rolę świetlicy  dzielnicowej, 
której dotychczas Zarząd Miej 
ski w tej części Łodzi nie 
otworzył. 

W roku bieżącym na tere- 
nie Starostwa Północnego uła 
żona będzie nawierzchnia as- 
fallowa na długości 1 kilome- 


‘tra wzdłuż ulicy Pabianickiej 
do parku| 


w stronę Rzgowa 

1 Maja w Rudzie Pabianic- 

kiej, gdzie powstaje również 

środek sportów wodnych. 
(m, z.) 


rynku w zadowalających pierwszego spożycia sklepy | 


magazyny PSS-u są bogato ra* 
opatrzone. W składach spoczy 
wają zapasy mąki i cukru, wy 
starczające na pokrycie wielo 
tygodniowego  zapofrzebowa- 
nia własnej sieci rozdzielczej. 
Pamiętać przy tym należy, że 
zapasy te są stale uzupełnia 
ne, nie może powstać więc fa 
ka sytuacja, by sztucznie wy” 
tworzony, a panikarski run 
na sieć sklepów PSS-u mógł 
spowodować jakiekolwiek zar 
kłócenie w ich zaopatrzeniu. 
Ostatnio zwiększył się po- 
pyt na ziemniaki. Test to wy- 
nikiem wyczerpywania się u 
mieszkańców Łodzi „własnych 
i prywatnych“: zapasów złoźo- 
nych w piwnicach. Kartofli 
jednak nie zabraknie, gdyż 
PSS posiada w Łodzi ilość 
kartofli, wystarczającą'na po- 
krycie półtoramiesięcznezo 
maksymalnego zapotrzebowa= 
nia, a ponadto dysponuje bar 
dzo poważnymi rezerwami, za 
magazynowanymi na prowin- 
cji. Przewiduje się, że zaopa- 
trzenie ludnoścł miejskiej w 
warzywa będzie aż do nowe- 


go sezonu najzupełniej wy- 
starczające. 
"Podobnie przośstawia sie 


sprawa tłuszczów roślinnych. 
Rezerwa oleju rafinowaneco 
sięga w PSS 24 tysięcy KE. 
margaryny 21 tysięcy kg. Za- 
opatrzenie sieci detalicznej 
PSS-u we wszelkie inne ar- 
tykuły spożywcze jest wiecej, 
niż dostateczne. Leżą na akla- 
dzie obliczone na mokrycie 
kilkumiesięcznego spożycia ra 
pasy herbaty, kawy, korzeni 
m 

Orientując się na podstawie 
wyżej przytoczonych cyfr 
stwierdzić móżemy, że sieć 
spółdzielczych sklepów  spo- 
żywczych, która w zaopatrze- 
niu ludności miejskiej odgry= 
wa tak poważną | coraz por 
ważniejszą rolę, staje się na] 
lepszym źródłem zaopatrzenia 
dla mieszkańców naszego mia 
sta. (ikye 


e. 
Ofiary 

Pracownicy Domu Włókien- 
niczego Centrali 'Tekstylnej, 
Piotrkowska 87, złożyli ofiarę 
na RTPD w kwocie zł 6.000. 

Pracownicy Pogotowia i Ga 
rażu Ubezpieczalni Społeczne 
w Łodzi ofiarowali na dziec 
po poległych w czasie okupa- 
cji, zł 7.000. 


Zmiany organizacyjne 


w Związku Fryzierów 


"W lutym b, r. nastąpi fuzja Zarządu Głównego Zwłąze 


ku Fryzjerów ze Związkiem 
obecnego Zarządu Głównego 


Służby Zdrowia. W miejsce 
powstanie Wydział Fryzjerski 


przy Związku Służby Zdrowia w Warszawie. 


Związki prowincjonalne reprezentować będą referaty 
fryzjerskie przy Zarządzie Ok ręgowym Służby Zdrowia. 


- Należy podkreślić, że reorganizacja ta wpłynie poważ- 
nie na podniesienie i usprawnienie świadczeń „socjalnych a 
dla fryzjerów, którzy dotychczas nie mając wMśnych świe- 
tlic nie mogli korzystać w całym tego słowa znaczeniu z u- 
powszechnienia kultury i oświaty, tak jak pracownicy in- 


nych zakładów pracy. 


„, W związku ze zmianami w organizacji fryzjerów prze- 
widuje się zreformowanie dotychczasowej umowy płac w 


skali ogólnokrajowej. 


Pogotowie bud 


(p.) 


owiane czuwa 


W dniu wczorajszym pogo-|podstemplowano 1 częściowo 


towie budowlane wezwane. by- 
ło na Stary Rynek 15, gdzie w 
budynku dwu piętrowym mu- 
rowanym na wyżej wymienio: 
nej posesji groziło obsunięcie 
ściany szczytowej. Ścianę tę 


rozebrano. $ 

Na parterze i pierwszym pie 
trze w mieszkaniach ob. Mi- 
chałowskiego Mieczysława 4 
ob, Jamczaka Walentego pod- 
stemplowano stropy, grożące 
oberwaniem, ja 
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„TĘCZA: groszenia piyin 


p W 


kowska 58, odprawa sekre- | „ae spniczysią 

tarzy kół i komitetów, Na| Dzielnica Bałuty 
porzo hia aa eo Zebrania wyborcze: godz, 
wufórencję: dzielnice 0-|15.30 — MZR koło 4; godz. 
beeność obowiązkowa. P—- PARIS Nr 8 Wydz. go 


spodarczy, Mewa, Stolarnia p v. Sp. z ogr. odp. "= | 
MEN Dz) zje godz, 19 —j> Pab'anice, ulica Warszawska 82. Telefon 193 JONA Ti ATRZENIA f 
Górnej Prawej! pan m NE 2 (rm = ukr | PRZEMYSŁU WŁÓKIENNICZEGO | 
Dziś, dnia 27 Prii, odbędą z : © RE. = A Z OCE ZO „gay Zwycięstwa 2 > 
i i T i szukuje 
nada l 0 at „woj kulowe: goaz. 16 — Swadi] TAALNIA MECHANICZNA | GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO. 
zania” (wykł, tow. Saar), nica Nr 16, PZPB w Rudzie ETTYSERTT 


, (AKI. pea! 
— Biuro, Pakarnia, Pracow Warunki do omówienia. 


nicy Społeczni, 

Dzielnica Śródmiejska Pra 
wa 3 

Godz. 13 — Ośrodek Kon- 
fekcyjnvy Nr 2 — zm, dzien- 
na i Oddział A; godz. 15.30] = 
— Zjedn. Przem. Dziewiar- 
skiego; godz. 16 — Centrala 
Tekstylna — Składnica Weł 
niana Nr 22; godz. 16.30 — 
Mazazyny Bhta; godz, 17 — 
Koło Piekarzy: godz. 13 — 
Okręsowa Spółdzielnia Mle- 
czarska, 


Dzielnica Baluty 


" W czwartek, dnia 27 bm. 
o godzinie 16 w lokalu dziel 


Godz. 15.15 -— Ubezpie- 
czalnia Społeczna (wykł 
tow. Kurcowa), >, 

Godz. 16—Firma „mass“ 
(wykł, tow. Piekut). 

Dziś, dnia 27 bm. odbędą 
się następujące zebrania kół 
PZPR: 


z p 1 Zgłoszenia przyjmuje Wydz. Personalny CZPWŁ. 
Karol Post § Synowie ig w godzinach 11 — 18. 


Pabianice | 
ul. Warszawska 93 


„SPEDYTOR“ Przedsięb. Państwowo-Spóldziel 
w Łodzi, ul, Piotrkowska Nr 5 - - ‘ 


ogłasza 

SPRZNDAŻ SAMOCHODÓW 
ciężarowych i osobowych oraz 
CZĘŚCI SAMOCHODOWYCH 
SKRADZIONO kartę reje-|ZGUBIONO tymczasowy do Bliższe informacje w sprawie sprzedaży otrzymać 
stracyjną RKU, legitymację|wód tożsamości, kartę rejè- 3 można pod powyższym adresem, 
tramwajową, fabryczną, od-|stracyjną RKU Kutno, Pa-| = 
cinki meldunkowe, Tumiński | czesny Czesław, 230g 
Bom, ||| | *.2255|BOYSKI Czerwony Krzyż 
ZGUBIONO kartę rejestra- w Łodzi poszukuje lekarzy | 
cyjną RKU Włocławek na do pracy w Pogotowiu Ra- 


Dzielnica Widzew 

Zebrania wyborcze: godz, 
14 — łączne zebranie Ku- 
nert i Znicz; godz, 16 — 
SPP Nr 40 i koła Stoki, 

Dzielnicą Górna Lewa 

Godz, 15.30. — Fabryka 
Zegarów. 

Dzielnica Górna 

Godz. 15 — PZPB Nr 17A 


mm 


Peleryny — płaszcze — kanady;ki gumowe: męs- 
kie, damskie i dziecinne po cenach ściśłe fabrycz- 
nych poleca: z 


— dniówka, nicy przy ul : jej m4 |nazwisko Andżejewski Sta- tunkąwym. Zgłoszenia ul! 
RY 7 y ul. Zgierskiej T1,|“5 ; i [Piotra : Fer | 
Dzielnica Śródmiejska Łe odbędzie się zebranie towne| Sław wieś Zalesie gm. Bo- Piotrka yaka 238 AZ WARSZAWSKA PRAGOWNIA KONFEKCJI P 
wa s |rzyszek Wydziału Kobiecego,|SUSZYCe,  — — — — a a A P> ATE Ea ER a || Łódź, uł, Bandurskiego Nr 15 4 
Zebrania wyborcze: Godz.|Sprawy ważne, Obecność 0-| ZGUBIONO kartę rejestra- ZGUBIONO legitym. PPR Tel, 192-98 5 y 
10 — koła przy kinach Ba-!bowiązkowa, * cyjną RKU Opoczno na Ad igo nazwisko Sobański Jan: ia s 7 i A 
z a + + y i 
> wisko Pytlos Marian, 241g AARE EO) manie A | 
:. x Co. nowego kd ZMP OWOCE A 
Dziś, dnia 27 bm. odbędą|— wydz. elektryczny; godz. 1 zwani, A 
się następujące zebrania kół/16 — koło PMS, i | PSROCZENIE, TI-pte ( 
ZMP: Dstaai Góra owa ; | „ Likwidator Spółki pod fir 
acz > | siad DOBRA GOSPODYNI mą  'Tkalnia i Skręcalnia l 
Dzielnica Śródmieście . |< Godz, 4330: Ośrodek í Ź 
Godz. 15.30 — PZZPP Nr Konfekcyjny Nr 1 zm. A. | ý i ialińskiego 128 wie : 
3 oddz, 5; godz, 17 ——Gim=t *"Dzieluica Śródmićjska Pra K U P UJ E M A R G A RYNĘ " ||lże z dniem 29 grudnia 1948 i 
nazjum Papiernicze. [wa ; > $ i | roku, spółka powyższą zosta $ 
Dzielnica Widzew | FH — rirm irab łą postawiona w stan likwi- A 
Biniea Wzor | goaa 14 — tria „o w SKLEPACH P.C.H. l» | 
n i . a, > s d 
a e a a a a a =i] Wzywa się wierzycieli do 
w Uwaga, ZAMP-owcy - | zgłoszenia bo A należności 
studenci Wydziału Matematyczno-Przyrodniczep: Kawowy Array era | W ciagu trzech miesięcy od | 
Dnia 27 stycznia br, o go-|działowego  Mat,-Przyrodni- : > i daty trzeciego ogloszenia ji 
dzinie 19 w lokalu przy ul.|czego ZAMP-u, Obecność „ 7 CENNIK OGŁOSZEŃ w dzienniku „GŁOS ROBOTNICZY" 115 j | 
Piotrkowskiej 42 odbędzie| wszystkich członków obo- Za jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiarowych przyjęto 1 mm przez sze- a | 
się walne zebranie Koła Wy-|wiazkowa. rokość 1 łamu (szpalty). W tekście i za tekstem — 6 łamów po 45 mm. Ogłosze- | 
nia drobne liczy się za słowo, Dyżury aptek | 
Koncert dla Swimia gorana ag i Nekrologi Drobne i 
B W piątek, 28 bm., godz.jl Koncert  wiolonczelowy,| Wielkość ogłoszeń Za tekstem W tekście Za tekstem W dniu dzisiejszym doużuruj l 
b) 19.15, Filharmonia Miejska|Szaábeiski: Teccata i Berlioz:| od 1 do 100 mm 200 300 160 50 zł, następujące apteki: 4 
i w Lodzi w ramach Wielkie-|Marsz az Potepienia Fau-| od 101 do 200 mm 240 360 200 najmniej Limanowskiego 1 — Kasper. 
| go Koncertu Symfonicznego|sta". Bilety dla członkśw| od 201 do 300 mm 310 4 270 10 słów kiowyieczy Piotrkowska 193 — 
dla świata pracy, gości Zdzi|Zw. Zaw. i młodzieży szkol-| powyżej 300 mm 400 600 360 Lipiec; Łagiewnicka 120 — Pa- 4 
sława Górzyńskiego jako dy|nej w cenie od zł. 33 do zł, Ogłoszenia tabelaryczne, bilanse i kombinowane o 100 proc. drożej. NOWE; Elotekowskai (200% = b 
| rygenta i Abrahama Katzaj60 na wszystkie miejsca! Ogłoszenia w numerach niedzielnych i świątecznych o 50 proc. drożej, NA SAUNIA Aa | 
(Państwo Izrael) jako 3oli-|sprzedaje kasa Filharmonii, Ogłoszenia '7 numerach specjalnych i okolicznościowych o 100 proc. drożej. SpA Eaa AN RE aic aay 
sta (wiolonczela). W progra | (Narutowicza 20) od godz, Od cen powyższych żadnych rabatów nie udziela się. Ogłoszenia drukuje się KATARU” ANR r pirit à% 
mie Mendelsohn: Symfonia|10 do 13, W dniu koncertu) w miarę wolnego miejsca i za terminowy druk ogłoszeń nie ponosi się odpowiedzial Szlindonbuch ; Piotrkowska 25 1 
! „włoska”, Saint - Saens;|ponadto od 16, ności, — Steckel, l 
OR R SGY Y 1R IEU O IRN AG O GR AG R R O OG OR OR OA E N A O G T A OA BR O BE S R OR G T O Y O R S G D ORR O O JA OA ORG O BRG A AG OF D R E A R O G O O OA O O O WM M NENEREUENKNAENZENAEM RANENRENNNNNONUNNOREWONONNANONWNNNNAM 
= WUeodor Dreiser 18 (Słychać gwizd pociagu, Może to ich pociąg nadjeżdża?) | ma, która płynęła pod Lycurgus, pod samymt oknami | 
J Na jego zegarku było dwadzieścia siedem minut po | stemplarni, i na której wybrzeżach odbyli zeszłego roku tyle i 
h a , dwunastej, „SĘ, y spacerów z Robertą, Wspomnienia te niezbyt mu byly i 
ra 2 | ' mer Musi teraz zdecydować się, jak ma się wzwlędem niej | miłe, odwrócił więc oczy j udawał, że czyta gazetę, za i 
X zachować w Utica, Czy ma być serdeczny, czy oziębły? | którą mógł się ukryć, rozważyć wszystko dokładnie i przy | 
j * "Przez telefon mówił łagodnie ; czule Może więc lepiej po | pomnieć sobie położen'e jeziore Big Bittern, które go bar- wą 


Spojrzawszy uważrie na jasno popielaty jego garnitur, 
nowy kapelusz, pięknie świeciące buty i ciemną, skórzaną 
walizkę z przytroczonym do niej trórnogiem  fotograficz- 
hym, rakietą tenisowa w płóciennym fuferale. ałównie dla 
ukrycia na wierzchu walizki inicjałów jego C..G — uczu- 
ła. że budzą się w niej żywo dawne uczucia dla niego: 
Jest to człowiek, który ją kochał, a teraz będzie do niej 
należał A chociaż zobojętniał dla niej, jest to jej, jej wła 
sny Clyde! 

Gdy zobaczył, że kupiła bilet, sam wiedy podszedł do 
kasy i, rzuciwszy jeszcze jedno spojrzenie w jej stronę, jak 
by chcąc zaznaczyć że wszystko idzie dobrze. stanął na 
jednym końcu peronu, gdy ona zajęła miejsce na drugim, 

(Co to za człowiek w brązowym, zimowym palcie, 


z klatką w ręce? Dlaczego tak mu się przygląda, czyżby 
Bie czegoś domyślał? 


a może pracowal kiedy w Lycurgus 
albo widział go tam kiedy?) 

_ Musi kupić sóbie inny słomkowy kapelusz,., Dziś jesz. 
cze, w Utica... włoży eo zamias, tego, który ma na sobie. 
Upatrzy sobie chwilke kiedy Roberta nie będzie patrzeć 
na niego, i ten włoży do walizki. Opuści ją na chwilkę za- 
Taz, jak ty:ko przyjadą do Utica, albo ją zaprowadzi do 
małego hoteliku, jak tę już sobie projektował, i tam zapi. 
sze siebie iako Carlą Ginhama z żoną albo może Clifford 
Goldena.. albo Gehring (w stemplarni była robotnica tego 
nazwiska), bo gdyby robiono jakieś poszukiwania, dowie- 
dziano by się, że Roberta wyjechała z jakimś mężczyzną 
tego nazwiska, 


WYDAWCA: R.S W. „Prasa”. Ko mitet Redakcyjny. Red. L Adm. Łódź, Piotrkowska 86. Telef 


zostać przy tym. bo mogą obudzić się w niej podejrzenia, 
rozgniewa sie, będzie się opierała, i wszystko trudniej bę- 
dzie wykonać. 

(Czy ten pociąg nie nadejdzie nigdy?) 

Ciężko mu będzie udawać nastrój mając pełną Świado- 
mość, że to ona doprowadziła go do całej tej historii. sta- 
wialąc mu tak ostro swoje żądania, I teraz ma być dla 
niej czuły! Do diabła! 


A gdyby takim nie był? Roberta może wyczuć coś z 
jego postępowania, nie zechce z nim pojechać dalej į ze- 
psuje cały plan, 

(Żeby mu tylko ręce i nogi nie drżały w 
chwili!) 

E! skądżeby ona mogła domyślić się czegoś, jeżeli on 
sam nie jest feszcze pewien, czy wystarczy mu odwagi? 
Wie tylko, że nie wróci z nią jako jej mąż, a to jest naj. 
ważniejsze, Może łódki nie zatopi, alę nie wróci z nią jako 
jej mąż.,, 

Ale jest już | pociąg. Roberta niesie swoją walizkę, 
Czy to dla niej nie za ciężko, zwłaszcza w jej stanie? Tak, 
to niedobrze dla niej, Dziś jest bardzo gotąco. Jak przysa- 
dą do Utica, pomoże jej. o ile naturalnie nikt nie będzie 
ich widział: Patrzy teraz na niego, chce widocznie się upe 
wnić, czy i on wsiądzie, Nie pozbyła się zwątpienia i podej 
rzeń, Ale oto jest miejsce na samym końcu pociągu. Nie 
będzie tu źle, Usiądzie tam wygodnie 1 będzie wyglądał 
oknem. i 

Oczom jego ukazała się rzeka Mohawk, ta saz 


stanowczej 


ony: 


dziej interesowało niż jakakolwiek inna 
świecie, 

W piątek wstąpił do Lycurgus House i wziął stamtąd 
trzy spisy hoteli, letnisk i gospód leżących w dalszych 
okolicach į wokoło Biq Bittern i Long Lake, Prawdopo- 
dobnie można by dostać się do jakiegoś jeziora najmniej 
uczęszczanego — tylko, czy tam dostanie się łódkę? W s50- 
botę wziął jeszcze cztery takie cyrkularze. Dowiedział się 
z nich. że istnieje wiele mniejszych Jezior wzdłuż tego sā- 
mego toru kolejowego, który prowadzi do Big Bittern. 
Jest tam również wiele gospód, gdzie mogliby zatrzymać 
się na jakie dwa dni przed wyjazdem do Big Bittezn 
1 Grass Lake O Grass Lake pisano, że jest niezwykle 
malownicze, leży blisko stacji i że są tam trzy wiejskie 
qospody. dqdzie tanio, bo za dwadzieścia dolarów, można 
siedzieć cały tydzień. [Dwie osoby więc zapłacą za jedną 
noc okolo pięciu dolarów Wiedział już, jakimi słowy prze- 
kona Robo:te, że należy się jej odpoczynek, zanim zabierze 
sę do nowego życia. Nie będzie to ich drogo kosztowało, 
najwyżej piętnaście dolarów ze wszystkim, Przedstawi to 
jej jako początek miodowezo miesiąca, jako podróż nie 
tyle poślubna. co przedślubną. Będzie to sobie taka miła 
wycieczka! Nie zgodm się tylko, aby wziąć ślub przed wy 
cięczką, tego nie zrobi za nic! 


(Co to za ntaszki? Tak szybko lecą ku tej kepie dzzew 
na wzgórzu!) 


miejscowość na 


(D. e. na) 


ONE OWY ST WP OGR" RORY WP TY” W R W OE OP R 0 
i Redaktor Nacz. 216-14, Sekretariat 254-21, Red, 112- 
Dział ogłoszeń: Piotrkowska 55, tel, 111-50, Konto PKO VII-1505. Zakł Graf. RSW „Prasa, Administracia nią przyjmują odpowiedzialności xa. terminowy druk ogłoszoń,- 


Państwowy Teatr Wojska Pol- 
skiego w Łodzi, ul. Jaracza 27 
Dziś 1915 komedia Kleista: 


„ROZBITY DZBAN" 


Teart Kameralny Domu Żofnie- 
rza, vl. Daszyńskiego 34. 
Dziś 19.15 komedio — farsa 

E., Pietrowa: 

„WYSPA POKOJU" 
„MELODRAM© 
ul. Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 


Dziś o godz. 19,15 współczes 
na sztuka Arthura Millera pt, 
„5ymowie” w przekładzie i re- 
żyserii Ryszarda Ordyńskiego. 


TEATR „OSA“ 
Traugutta 1 tal, 272 - 70 
Codziennie o 19,30, w niedziele 
i święta o 16 i 19.30 arcywer 
sòla komedia muzyczna pt. 
„Porwanie Sabinek” z J. We- 
grv om na czele całego zes- 

PO. 5 
Teatr Powszechny 
"dziennie o godz, 19.15 — 
(w edzielę i święta dwa przed 
atm "nią o godz. J6 i 19.15) 
sztuki Michała Bałucziego pt.) 
„Klub Kawalerów", 


* Teatr Komedii Muzycznej 


„LUTNIA" 
Codziennie o godz. 19,15 ope- 
totka Straussa „Baron Cygań- 
aki“. 


Teatr Lalek „ARLEKRIN** 
Łódź, Piotrkowska 152, 
telefon 258-99 
Codziennie prócz poniedział- 
ków o godzinie 17-ej „DWA 
MIC”AŁY I ŚWIAT CAŁY 

Franta. > 
W niedzielę i święta dwa wi- 
dowiska ò J5=tej i 17-tej. ; 
Rasa czynna od godz. 10.ej. 


„Casablanka'* 
w niedz. 14 
dla mło- 


ADRIA — 
godz, 16, 18, 20; 
film niedozwolony 
Gzieży. 

BAFTYR — „Dzwonnik z Notre 
Dame'* s 
zoðz: 16, 18.30, 21, w niedz. 
13.30. 1 
film dozwolony dla. młodzie: 
ży od lat 16. zę, 

BAJRA — „Szalony lotnik'', 
godz. 15, 20, W niedz, 14, 16. 
Pilm dozwolony dia mlodzie- 
ży 

GD' NIA <= „Program Asza8l- 
ności Kraj, i sagr Nros 
godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 
19,/20 1:21. 

HEL — (dla młodzieży). 
„Koncii ek" 
godz. 1. 18, 20 w niedz. 14. 

NUZA — „Postrach Mórz'*. 
gndz. 18. 20, w niedz. 14, 16 
film dozwolony dla młodzieży 


POLONIA — „Express Mos- 

kwa — Ocean Spokojny‘ 
godz. 17, 19, 21; w niedz, 15. 
film dozwolony dła młodzie. 
ży, 

PRZEDWIOŚNIE — 
miszwilli'* 
endz, 138. 20. w niedz. 14. 16 
film dozwolony dla młodzie- 
WY. e 

ROBOTNTR — „Kulisy Wiel- 
kiej Tawii" 
godz. $5.30, 
medz. 13 
film niedozwolony dla ml 
dzieży. 

ROMA — „Nauczycielka 
sie“! 
godz. 18, 20, w niedz. 14, 16 
film dozwolony od lat 14. 

EEKORD — „Przygoda na wa- 
kacjąch'* 
godz. 18, 20, w niedz. 14, 16, 
film dozwolony dla młodzieży. 

STYLOWY — „Skandal, 
godz. 18., 20, w niedz. 14, 16, 


„Gira: 


16, 20,30, w 


bawi 


film: niedozwolony dla mło: 
dzieży 

ś' UP — „Serenada w Dolinie 
słońca” 


godz. 18, 20, w niedz. 14, 16 
film dozwolony dla młodzieży 
TĘCZA — „Bępy'* 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzie- 
ży. 
FATRY —,„Na tropie zdrodni'* 
rodz, 16, 18.30, 21, w niodz. 
3.30 
film 
dzieży. 
D-034603 


niedozwolony dla mło-| 


4 dzieciom do 


Sport łódzki zmieni swe oblicze... wy pyan.. 


Wywiad z Przewodniczącym Aktywu Sportowego przy Miejskim Komitecie P.Z.P.R. tow. Ouniakiem 


a 
IT Sekretarz ŁR PZPR i Przew. 
Aktywu Sportowego przy Miej. 
skim Komitecie PZPR. 
tow. Duniak 


W zwiażku z przeprowadza 
ną reorganizacją naszego spor 
tu zwróciliśmy się do prze- 
wodniczącego Aktywu Spor- 
towego przy Miejskim Komi- 
tecie PZPR fow. Duniaka z 
prośbą o bliższe poinformowa 
nie naszych Czytelników, w 
jakie formy organizacyjne zo 
stanie ujęty nurt życia spor- 
towego w Łodzi, co stanie się 
z dotychczasowymi klubami 
sportowymi i do jakich zrze- 
szeń sportowych zostaną wła- 
czone? Pod tym względem pa 
nuje jeszcze u nas pewien 
chaos, o którym świadczą na- 
wet niedorzeczne często fuzje 
różnych klubów, chcących po 
stawić wobec faktu do- 
konanego czynniki decydują- 
ce w tej sprawie, jak to mia- 
ło miejsce niedawno przy po- 
łączeniu się HKS-u z ZKS 
„Chemią*, 


JARIE BĘDZIEMY MIELI 
W ŁODZI PIONY PATRO- 


NALNE? 

— W Łodzi będziemy mieli 
— mówi tow, Duniak — pięć 
podstawowych pionów, a mia 
nowicie: 1) Gwardii, 2) WKS 
Legii, 3) AZS-u, 4) Sportu 
Wiejskiego zorganizowanego 


w Ludowych Zespołach Spor 
towych i wreszcie 5) Związ- 
ków Zawodowych. 


OSIEM ZRZESZEŃ BRAN- 
ŻOWYCH OBEJMUJE PION 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 


— Do pionu Związków Za- 
wodowych — mówi tow. Du- 
niak — należeć będzie 8 zrze 
szeń branżowych, a więc w 
pierwszym rzędzie zrzeszenie 
sportowe „Włókniarz“, które 
ze względu na to, że Łódź 
jest największym naszym 0- 
środkiem włókienniczym, bę- 
dzie największą bodaj bazy 
sportu łódzkiego, dalej „Meta 
lowiec”, „Kolejarz“, „Budo- 
wlani', „Chemik*, .„„.Spożyw- 
ca", „Samorządowieć” i wresz 
cie „Związkowiec. 

— Każdy klub znajdzie 
swój przydział — dodaje nasz 
rozmówca — w jednym z wy 
żej wymienionych zrzeszeń 1 
będzie mógł nadal z więk- 


SPE ROEE POPE? 11,40 Audycja Sowno = mu.jton literacki. 19,15 ANTONI 
WISŁA — „Pxpress Moskwa— |zyczna dla przedszkoli. 1150|AREŃSKI — Trio op, 82 d- 


Ocean Spokojny: * 
godz. 16.30, 18,30. 20,30, w 


b — Do jakich zrzeszeń Spor- 


dzeniem rozwijać swą działal 
ność. 
CO BĘDZIE Z ŁKS-em, 
ZRYWEM I TUR-em? 


(owych włączone zostaną, to- 
warzyszu, takie kluby, jak 
LKS, Zryw czy TUR? — py- 
tamy naszego rozmówcę — 
gdyż pod'tym względem kur- 
sują w Łodzi najróżnorodniej 
sze | najczęściej sprzeczne ze 
sobą wieści. 


— ŁKS .— mówi tow. Du- 
niak — powiększy rodzinę 
sportową włókniarzy, Zryw 1 
TUR samorządowców, pod 
którego skrzydła przejdzie 
również HKS. Fuzje jego z 
chemikami uważam za całko- 
wicie chybioną, jak również za 
bezpodstawny uważam upór 
włókniarzy obstających przy 
utrzymaniu niektórych dotych 
czasowych nazw swych klubów 
włókienniczych. „Włókniarz! 


Wypadek w rodzinie Tajnerów 


Miodszy brat Leopolda złamał nogę, Tajner Ill i G-letnia Tajnerówna 


nie rezygnują 


WISEA (obał. wł.) — Stertu- 
iący na narciarskich mistrzost- 
wach Śląska w klasie jumio- 
rów, doskonały zawodnik cie- 
szyński Tajner II, brat Tejne- 
ra Leopolda, zdobywcy dwóch 
pierwszych miejsc w ekokach 
i biegu w kilesie seniorów, do- 
znał podczas skoków złemania 


ZURICH (fobsł. wl.) — Bo za- 
wadów lyżwiarskich o mistrzos 
two Eurobyv w jeździe szybkiei, 
kłóre odbędą się w Davos w 
dniach 5 i 6 lutego, zgłosiło 
się 8 państw, a mianowicie: 
Amglia, Austria, Holandia, Nor 
wegia, Szwecja, Szwajcaria, 
Węgry i Włochy. ` 


jednak z nar 


nogi. Poza Tajnerem II w pa- 
wodach tyalh startował jeszcze 
(poza konkursem) Tajner III, 


| ulalentowamy skoczek orze Taj 


nerówna, zdobywczyni drugie- 
go miejsca w biegu dziewcząt 
na 8 km, 

Cała rodwna Tamerów nale- 
ży do SNPTT (Wamta) w Cie- 
szynie. 


raz Andersen i Lundberg, Szwe 
de będą reprezentowali He- 
thiumd, Enqstroen, Fallquńst i 
Janemar, Holemdię zaś Broek- 
mam, Langedijk, Huiskes i Van 
der Voort. 


cze, niż do tej pory. 


ją wziąść również udział dosko 


Nasi sportowcy 


powinien być jeden, a poszcze 
gólne kluby winny być we- 
dług mnie traktowane jedy- 
nie jako sekcje tego zrzesze- | 
nia. 
OSTATNIE I NAJWAŻNIEJ- 
SZE PYTANIE 

Czas ucieka. Na tow. Dunia- 
ka oczekuje wielu interesan- 
tów, toteż musimy skrócić 
swą wizytę, ale na zakończe- 
nie jej zadajemy jeszcze jed- 
no pytanie: Kiedy możemy o0-|- 
czekiwąć ostatecznego unor- 
mowania tych spraw? 

— Z penością jeszcze przed 


nadejściem sezonu letniego 
— kończy z przekonaniem 
nasz rozmówca. x 
Z WIOSNĄ. CZEKA NAS 
PRACA OPARTA O NOWĄ 
STRUKTURĘ NASZEGO ' Kubasiewicz 
SPORTU $ PPOCAO 
jeszcze Reprezentant wagi półciężkiej 
przed. sezonem leinim roz-| “ZES. „Włókniarz“, — Kuba- 
poczniemy pracę opartą siewiez jest towarzyszem broni 


Trzęsowskiego. Kubasiewiezo- 
wi służba wojskowa tak jak i 
'Trzęsowskiemu nie przeszkadza 
w uprawianiu boksn, Na każdy 
trening Trzęsowskiego i Kuba- 
siewicza doprowadza na miejsce 


już o nową Strukturę | na- 
szego sportu, która niewąt- 
pliwie przyniesie nam jeszcze 
większe osiągnięcia i zdoby- 


, = : s sierżant lub kapral, a później 
rzed mistrzostwami Europy in tome 
- / norami do koszar.. ~ 


w jeździe szybkiej na lodzie 


W mistrzostwach świata ma- 


kasa 


Sekcja piłki ręcznej ZKS 
„Metalowiec* rozegrała w Pa 
bianicach z tutejszym ZKSŚ 
„Włókniarz" spotkania towa” 
rzyskie w siatkówce i koszy- 


nale. zawodniczki radzieckie z 
mistrzynią ZSRR Isakową na 
czele 


WŁZ.KS. „Bawełna” wybiera nowy zarząd 


—u—u—mNmorę NN NN CCC )JJ)O)O...)))OOAO)D)))))O))) O. 


Wśród «czołowych zawodni- 
ków, którzy w mistrzostwach 
wezmą udajał, znajdują się m. 
in. Norwegowie: Farstad — 
mistrz olimpijski w biegu na 
1,500 m., Lisklev — mistrz ylim 
pijski w biegu na 5.000 m. o- 


damia wszystkich swych czton 
ków, iż dnia 29.1.49 r. o godz, | 


godz, 18-ej w drugim, w gali 
Teatru Pónpulamego przy ul. 


Z boksu łódzkiego 


Qd kilku tygodni odbywająjz Aleksandrowa, Reszta dru- 
się spotkania bokserskie o|żyn znacznie bowiem im u- 
drużynowe mistrzostwo w kla;stępuje. Zespół Filmowca, któ 
sie B Okręgu Łódzkiego. Już]ry dwa lata temu należał do 
dziś można stwierdzić, że o|groźnych w B klasie — obec- 
awans do klasy A walczyć bę|nie stał się dostarczycielem 
dą zespoły Energetyki i DKS| punktów, 


Ee, 


Jak donosi prasa zagraniczna w mistrzostwach Świata w jeź- 


dzie szybkiej na lodzie wezmą w tym roku udział 
radzieckie. i 
(„Na zdjęciu zawodniczki radzieckie z bukietami kwiatów po 


zawodach 8 miast, Pierwsza jedzie mistrzyni świata Isakowa, 


łyżwiarki 


Co usłyszymy przez radio 


Muzyka rozrywkowa. 11,57 Sy- 
gnat czasu i Hejnał, 12,04 Win- 


moll na fortepian, skrzypce i 
wiolonczelę. 19,40 „Wszechnica 


miedz. 14.90. „ |dosności południowe. 12,20 Kon-|Radiowa''. 20,00 DZIENNIK 
film dozwolony dla mładzieży.| cer. solistów. 12,45 Andycja|WIECZORNY. 20,30 (E) „Czar: 
„WOLNOŚÓ'* — Niecierpliwość|dqlą wsi, 13,00 PRZERWA. |na dama z sonetów“, słuchowi- 
Serca'*, $ x 14,30 (Ł) Z dzisiejszej prasy. |sko według sztuki Bernarda 
godz. 16, 18, 20, w niedz.|14,00 (Ł) Muzyka obiadowa Shaw'a. 21,15 (Ł) Muzyka z 
14-ta (płyty). 14,58 (Ł) Komunika- 7 k 
film niedozwolony dla mło-|ty 15,00 (Ł) Pieśni. 15,20 (Ł) płyt. 21,30 Koncert symfonicz 
dzieży. Felieton A. Ważyka _ pod ty.|ny. Transmisja z PRAGI CZE: 


WL6RNTARZ — „Sępy'' 
zodz, 17, 10, 21 „w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzie- 


tuem „Kleist w teatrze Woj- 
ska Polskiego“. 15,30 Audycja 
słowno + muzyzna « dla, dzieci. 


SKIEJ. 22,30 Muzyka taneczna, 
28.00 Ostatnie wiadomości. 


? yk 7 28,20 

ży od lat 16. r . |15,50 Muzyka popularna. 16,00 22,10 Muzyka AR 0 
ZACHĘTA — „Elwira Madi | DZIENNIK, 16,30 „Opawieści|Program na jutro. 23,30 (L) 
gan'* godz. 18, 20.80; w |mązurskie''. 16,50 „Radzieckie |Koncert życzeń (cz. I). 23,43 


niedz, 15, 15,80. 
film niedozwolony dla mło. 
dzieży. F 

lat 6-ciu wstęp 
do kina wzbroniony 


a a a EŃ 


_ dego coś milego'f, 19,00 Felie- 


loty podbiegunowe'*, 17,00 Au- 
dycja z okazji 4-tej rocznicy 
wyzwolenia Śląska. 17,45 Porad 
nik językowy. 18,000 „Dla każ- 


(Ł) Omów progr, lok. na jutro. 
23,45 (Ł) Koncert życzeń (cz. 


dycji i Hymn. 


Wł ZKS. „Bawełna” zawia-” 


17-tej w pierwszym terminie i 


I), 24,00 (Ł) Zakończenie au-4 


kówce. 

* W siatkówce systemem 
Ogrodowej 18 odbędzie się|szóstkowym metalowcy poko- 
Walne Zebranie członków oe-|nali gospodarzy 2:0  (15:6, 
lem wybrania nowego Zarzą-|15:12), systemem trójkowym 
du kłubu, | również 2:0 (15:10, 15:8). W 
`~ Obesność obowiązkowa pod koszykówce Metalowiec” ZWY 
rygorem orqanzacyjnym. ciężył 41:34 (21:9). 


mowców b. się obniżył. 

Po uwzględnieniu ostatnich 
wyników tabela przedstawia 
się następująco: 


walk pkt. st. 

pkt. 

DKS Aleksandrów 2 2 23:9 
Energetyka 2 2 19:11 
Gwiazda 11 8:6 
Korab 1— 6:10 
Filmowiec 2 — 12:18 
Tramwajarze 2 — 8:22 


= s a 

W nadchodzącą sobotę i nie 
dzielę odbędą się dalsze za- 
wody o drużynowe  mistrzo- 
stwo klasy B. 

W sobotę Gwiazda zmierzy 
się z Filmowcem. Minimalne 
zwycięstwo winna odnieść 


Co słychać w mistrzostwach kl. A? 


|Gwiazda, jednak nie jest wy- 
kluczona niespodzianka w pa 
staci zwycięstwa Filmowe. 


ców. 

W niedziele Tramwajarze 
podejmują Korab z Piotrko- 
wa. Typujemy na faworyta 
zespół gości. 3 

Bardzo Interesująco zapo- 
wiąda się mecz DKS z Ener- 
getyką w Aleksandrowie, 
Zwycięzca tego męczu zosta” 
nie najprawdopodobniej mi- 
strzem kl. B. 

W Piotrkowie Concordia 
zmierzy się z ŁKS-em II. Ło” 
dzianie w meczu tym winni 
uzyskać zwycięstwo, jako fa- 
woryci mistrzostw rezerw 
kl. A. 


Łódzki Związek Gimnastyczny 


organizuje kursy 
Łódzki Okręgowy Związek 
Gimrastyczny przewidując zor- 
gawzowanie licznych kół i sek- 
cji gimnastycznych, które udo- 
stępnią podniesienie  tężyzny 
fizycznej szerokich mas, organi: 
zuja kursy instruktorskie gim- 
restyki wolnej i przyrządowej. 
a 


Sport w CSR 
PRAGA (obst, wł.) — W dru 
żynowych zawodach © mistrzo- 
stwo Ozechosłowacji w zapaśni* 
ttwie pierwsze miejsce zajął 
„Sokół'* — Praha — Vinohra- 
dy I, przed „Sokołem'* Praha 
I i „Sokołęm'* Praha — Vino- 
hrady IL 


KINO 
»lęczas * "Włókniarze 
DZIS PREMIERA 


filmu produkcji czeskiej 


 „SĘPY» 


w/g opowiadania N. Pobary 
p.t. »MOST« 


41246 


dla instruktorów 


Szkolenie instruktorów odhy* 
wać się będzie od dnia 6 lutego 
1049 roku w sali K, 8. „Zryw'* 
przy ul. Pogonowskiego Nr. 82 
w każdą niedzielę w godz.: od 
10,00 do, 12,00. 

Przeprowadzeniem ćwiczeń 
zajmą się wybitne siły fachowa 


na terenie okręgu © dyr. Doto- , 


wym, prof, Gołaszewską, kpt. 
Kirkickim i ob. ob. Będkow- 
skim, Wożniakiem i (rajdeckim 
na czele, 

Łódzki Okręgowy Związek 
Gimnastyczny zobowiązuje rów- 
nocześnie wszystkie kluby ,zrze- 
azorie jak i niezrzeszone do zgło 
szenia kandydatów na piśmie 
do Sekretariatu Łódzkiego Okrę 
gowego Związku Gimnastyczne- 
igo w Łodzi, ul. Narutowicza 41 
m. 16 prof. Gołaszewska Stefar 
nia, 

Wobec tego, że metody i sy- 
stem treningów opracowany zo 
stuł w ten sposób, by dać pod- 
łoże nie tylko gimnastykom ale 
i wszystkim sportowcom. ŁOÓZŻG 
spodziewa się licznego i syste” 
matycznego uczęszczania  Zaia- 


— teresowanych osób. 


. 
$ 


